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WALKA 0  TRANZYT.
W num erze  osta tn im  naszego B iu le ty n u  

p o ru szy liśm y  sp raw ę w spó łzaw odn ic tw a p o 
m iędzy  G d y n ią  a innem i po rtam i, zw łaszcza 
zaś H am burg iem  i B rem ą, o tra n z y t do C ze
chosłow acji. W spółzaw odnictw o to je d n a k  
je s t  ty lk o  epizodem  w toczących  się w a lkach  
k o n k u re n c y jn y c h  n iem al ogólnych  o zdoby 
cie ja k n a jsz e rsz y c h  obszarów  zap lecza p o 
m iędzy  szereg iem  p o rtów  eu ro p e jsk ich , p rzy - 
czern, i to je s t  z jaw isk iem  c h a ra k te ry s ty c z -  
nem, w szystk ie  p o r ty  u s iłu ją  ściągnąć do s ie 
b ie  n a jw ię k sz ą  ilość tow arów , w zględn ie  cho
ciażby’ u trz y m ać  s tan  posiadan ia , pochodzą
cych, w zględn ie  p rzeznaczonych  do k ra jó w  
E u ro p y  Ś rodkow ej.

O sta tn io  nap rz . w y b u c h ła  o stra  w a lk a  
k o n k u re n c y jn a  pom iędzy  T riestem  a Ham - 
bu  rg iem  i B rem ą o ry n e k  a u s tr ja c k i — na  tle  
u d z ie lan ia  re fa k c ji  d la  to w aró w  k o lo n ja ln y c h  
sp row adzanych  do A u s tr ji  p rzez  p o r t trie - 
s teń sk i. W odpow iedzi n a  to  zarządzen ie  ze 
s tro n y  w łosk ie j w  H am b u rg u  i B rem ie u tw o 
rzony został H an sea ty ck i zw iązek  o b ronny  
(H anseatischer A b w eh rv erb an d ), celem  k tó re - 
lgo je s t  stw orzen ie  d la  to w aró w  k o lo n ja l
nych, sp row adzanych  do A u s trji , tak ic h  sa
m ych w aru n k ó w , ja k  w  po rc ie  T ries tu .

ry m b e rg ja —A ugsburg , został ze rw any , ja k ie  
w a I ka tą  p rz y b ie rz e  rozm iary , pow iedzieć  n a 
raz ie  tru d n o , gdyż w chodzą tu  w  rach u b ę  n ie  
ty lk o  czynnik i n a tu ry  gospodarczej, lecz rów 
nież i c zynn ik i po lityczne. F ak tem  je s t  ró w 
nież. że poza środkam i o c h a ra k te rz e  w y b it
nie b o jow ym  i k o n k u ren c y jn y m , ja k ie  p rz e d 
sięw zię ły  olba w spom niane  portyk n iem ieck ie, 
z dn iem  15. bm. w chodzą w n ich  w  ży cie now e 
ta  ry  ty  op łat po rtow ych . Pozostaw ia ją c  om ó
w ien ie  tych  now ych  ta ry f  do następnego  n u 
m eru , ju ż  te ra z  stw ierdz ić  m ożem y, że po
w s ta ją  w  zw iązku  z tern now e okoliczności, 
k tó re  w y m agać  będ ą  uw ażnego p rze s tu d jo - 
w a n ia  zw łaszcza w zw iązku  z usiłow an iam i ze 
s tro n y  P o lsk i zdobycia  m ożliw ie najszerszego  
u d z ia łu  w  tra n z y c ie  do C zechosłow acji.

C iekaw em  je s t  p rz y  te j  sposobności za
no tow ać rozum ow an ia  w ydaw anego  w  H am 
b u rg u  p ism a  D eu tsche  Y erkeh rs-N ach rich ten ,
k tó re  w  num erze  z dn. 20 lu tego  pośw ięca

N ie chodzi ju ż  tu  w  d anym  w y p ad k u  
o now e zdobycze, lecz, j a k  p o d k re ś la ją  glosy 
n iem ieck ie, o zachow anie  s tan u  p o siad an ia  na 
tym  ry n k u , k tó ry  od zaw sze u trz y m y w a ł s to 
sunk i z tem i s ta rem i p o rtam i n iem ieekiem i. 
Tak czy inaczej s tw ierdz ić  na leży , że is tn ie 

ją c y  od k ilk u  la t  u k ła d  pom  iędzy  p o rtam i 
n iem ieek iem i a T riestem , ro zg ra n ic z a ją c y  ge
ograficzn ie  podzia ł s fe r  w p ływ ów  ty ch  p o r 
tów', a id ący  na po łudn ie  i pó łnoc od 1 in ji No-

a r ty k u ł  w s tę p n y  polem ice z p ra są  p o lsk ą  na  
tem at walki, ta ry fo w e j pom iędzy  ko le jam i 
polsk iem i, a n iem ieek iem i d la  tra n z y tu  do 
C zechosłow acji. Pismo to tw ie rd z i m ianow i
cie, iż m niem anie , że k o le je  n iem ieck ie  ze 
w zględów  k o n k u re n c y jn y c h  obn iży ły  f ra c h 
ty  p o n iże j w łasn y ch  kosztowy je s t  n a  n iczem  
n ie o p a rte  i że k o le je  n iem ieck ie  zm uszone są 
jed y n ie  do w a lk i obronnej p rzec iw  „ a g re sy 
w ności" ze s tro n y  po lsk ie j. W edług  d anych  
posiadanych  p rzez  pism o, ta ry fy  n iem ieck ie  
n ie ty lko  n ie  są niższe od po lsk ich , lecz n a 
w et u trzy m y w an e  są na  poziom ie w yższym  
k o n k u ren c y jn o ść  zaś zo sta je  u trzym ana  
dzięk i b liższej odległości uprzem ysłów  i onych 
c en tra ln y ch  i zachodnich  prow incyj C zecho
sło w acji od p o rtó w  n iem ieck ich . Na zakoń
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czenie sw oich w yw odów ' pism o w y raża  p rz e 
w id y w an ia , że w a lk a  k o n k u re n c y jn a  pom ię
d zy  ko le jam i po lsk iem i a  niem ieckiem i, 
w  k tó re j  w m ieszane są rów nież in te re sy  
czynników , dążących  do p o zy sk an ia  tra n z y tu  
czechosłow ackiego k u  po łudn iow ym  portom , 
spow odu je  d la  ko le i po lsk ich  jeszcze  w iększe 
s tra ty , niż te, ja k ie  obecnie zm uszone są po
nosić.

W  ty m  stan ie  rzeczy  s tw ie rd z ić  nam  w y 
p adn ie , że w  te j  ogó lnej w alce o tra n z y t do 
p aństw , n ie  p o s iad a jący ch  w łasnego  d o stęp u  
do m orza, sp o ty k am y  się ze z jaw isk iem  o ch a 
ra k te rz e  zb liżonym  do te j  w a lk i, ja k ą  toczą 
pom iędzy  sobą różne p ań s tw a  o zdobycie ry n 
ków  d la  sw e j p ro d u k c ji, j a k  naprz . P o lska  
i A n g lja  o ry n k i sk an d y n aw sk ie  d la  swego

w ęgla , w w y n ik u  k tó re j s tra ty  ponoszą s tro 
n y  pom iędzy  sobą k o n k u ru ją c e , a w szelkie 
zysk i p ań stw a, o k tó ry c h  ry n k i toczy  się 
w a lk a . W  w alce te j  w chodzą w g rę  n ie ty łk o  
dążen ia  do obn iżen ia  ceny  p roduk tów , lecz 
rów nież i k o n k u re n c ja  frach tów  m orsk ich  
i lądow ych, z jaw isko , p o g łęb ia jące  k ry zy s  
w p rzem yśle  tran sp o rto w y m  i o d b ija ją c e  się 
fa ta ln ie  na  szeregu  in nych  dziedzin  gospodar
czych państw , pom iędzy  sobą k o n k u ru ją c y ch .

W y d a je  się w ięc, że u trzy m y w ać  sy tu 
a c ję  ta k ą  na  d łuższą m etę  je s t  ja w n ą  anom al- 
j ą  ekonom iczną i że w  ty ch  w aru n k ach  dążyć 
n a leży  do osiągnięcia  nareszcie  p e łn y ch  roz
w agi porozum ień  m iędzynarodow ych .

L. G.

REWIZJA UMOWY ZBIOROWEJ W POLSKIEJ 
MARYNARCE HANDLOWEJ.

D n ia  21 lu tego  b r. w y d a ł p rzew odn iczący  
K om isji R ozjem czej a  zarazem  i su p e ra rb ite r  
p. inż. Je rz y  D re c k i orzeczenie  su p e ra rb i-  
tra ln e , ro zs trz y g a ją c e  n ieuzgodnione p u n k ty  
um ow y zb io row ej, o k tó ry c h  w spom nieliśm y  
w  naszym  poprzedn im  a rty k u le .

W  p ierw szy m  rzędzie  ro zs trzy g n ą ł su
p e ra rb ite r  w niosek  co do w y łączen ia  s ta tków  
żeglugi n ie re g u la rn e j z pod d z ia łan ia  um ow y 
zb io row ej.

P ow yższy  w n iosek  Z w iązku A rm ato rów  
Polskich został odrzucony , p rzyczem  p o s ta n o 
w iono, że um ow a zb iorow a obow iązyw ać b ę 
dzie  n ad a l zarów no na s ta tk a ch  lin ij reg u 
la rn y ch , j a k  i na  s ta tk ach  żeglugi n ie re g u 
la rn e j.

Pow ody, k tó re  k ie ro w a ły  Z,w. A m atorów  
d la  p o staw ien ia  pow yższego w niosku, m ia ły  
c h a ra k te r  bardzo  pow ażny , o p ie ra ją c y  się 
w  p ierw szym  rzędzie  na  g łębok ich  zm ia
nach  s tru k tu ra ln y c h , tow arzy szący ch  pow o
jennem u  rozw ojow i żeglugi m o rsk ie j. B iorąc 
za podstaw ę siwych rozw ażań  ra p o rt sp e c ja l
nego k o m ite tu  tram pow ego , w yłonionego 
p rzez  an g ie lsk ą  izbę żeglugow ą, Z w iązek  A r
m ato rów  P o lsk ich  w y k aza ł, iż żeg luga  n ie re 
g u la rn a , p rzechodzi w  obecnej dobie zasadn i
cze p rze o b rażen ia  i k o n c e n tru je  się przede- 
w szystk iem  w  ręk ach  ty ch  b an d e r, k tó re  
d z ięk i sw ym  n isk im  kosztom  e k sp lo a ta c y j
nym , m ogą sku teczn ie  k o n k u ro w ać  z innem i 
b a n d e ram i na  m iędzynarodow ym  ry n k u  f ra 
ch tow ym . P on iew aż k o sz ty  ek sp lo a tac y jn e  
in nych  b a n d e r p rzew ażn ie  ju ż  są obniżone 
w  sposób u k ry ty  p rzez  d e w a lu ac ję  n a ro d o 
w ego p ien iądza , j a k  to m a m ie jsce  w  A m ery 

ce, A n g iji, k ra ja c h  sk an d y n aw sk ich  i w  w ię 
kszości k ra jó w  n ad b a łty ck ich , m uszą p aństw a 
pozostałe  p rz y  w aluc ie  z ło tej obniżać w szy
s tk ie  e lem en ty  sw ych kosztów  e k sp lo a ta c y j
nych  d ro g ą  zn iżk i cen, co n a tu ra ln ie  d a je  się 
osiągnąć je d y n ie  z w ie lk iem i trudnościam i 
i w  sposób b a rd z ie j pow olny , niż szybko po 
s tę p u ją c a  d e w a lu a c ja  p ien iądza.

N adm ien ić  w ypada , że n iek tó re  p aństw a 
n ie  p o p rz e s ta ją  je d y n ie  na  u k ry te j  obniżce 
kosztów  e k sp lo a tac y jn y ch  w fo rm ie d ew alu 
a c ji p ien iądza , lecz ja k  to np. m iało m iejsce 
w ub ieg łym  ro k u  w Szw ecji i F in la n d ji, m imo 
sp ad k u  w a lu ty  jeszcze  o b n iża ją  znacznie p la 
ce załogi.

N a sk u te k  pow yższych  z ja w isk  koncen
t ru je  się obecnie żeg luga  n ie re g u la rn a  głó
w nie  pod b a n d e rą  jap o ń sk ą , o ile chodzi o że
glugę oceaniczną, pod b a n d e rą  ju g o sło w iań 
ską, g recką  i eg ipską, o ile chodzi o żeglugę 
ś ródziem nom orską  i pod b an d e ram i państw  
skand y n aw sk ich , o ile chodzi o< żeglugę na 
B ałtyku i M orzu Północnem . M. in. tonaż 
tram p ó w  fiń sk ich  podniósł się o 28% w  czasie 
od 1 styczn ia  1932 do 1 p aź d z ie rn ik a  1953 r.

N a tle  te j ogólnej sy tuac j i św ia tow ej 
p o lska  żeg luga n ie re g u la rn a , u p raw ia n a  
p rzez  2 p rzed sięb io rs tw a , a m ianow icie: p rzez  
Żeglugę Polską S. A. i P o lsko-S kandynaw sk ie  
Tow. T ran sp o rto w e  „P o lskarob", z n a jd u je  się 
w  po łożen iu  b ardzo  ciężkiem .

M ając na uiwadze pow yższą sy tu a c ję  do
m agał się Z w iązek A rm ato rów  Polskich, aby, 
p rzez  w y łączen ie  tram p ó w  z pod dz ia łan ia  
um ow y zb io row ej, u s z ty w n ia ją c e j. w obec obo
w iązu jącego  6-m iesięcznego te rm in u  w ym ó



w ien ia , k a lk u la c ję , um ożliw ię sobie p rzy s to 
sow anie się do w a h a ń  ry n k u  frach tow ego , 
w  k ró tszy ch  odstępach  czasu. Z w iązek  A rm a
to ró w  w sk aza ł p rzy tem , że dw a pow ażne ro 
d z a je  żeglugi, a m ianow icie: żeg luga  ho low 
n icza i żeg luga p rzy b rz e żn a  n ie  po siad a ją  
um ów  zb iorow ych , co jed n ak że  nie w p ły w a  
na  pogorszen ie  się ogólnych w aru n k ó w  p ra 
cy  w  obu ty ch  działach , a racze j p rzec iw n ie  
sp rz y ja  w y tw o rzen iu  się w  n ich  w aru n k ó w  
sp o k o jn e j i u s tab ilizo w an e j w sp ó łp racy  p o 
m iędzy  p raco d aw cą  a pracob iorcą. R ów nież 
i duży  odlani p raco w n ik ó w  w p o lsk ie j m a ry 
n a rce  h an d lo w e j, a  m ianow icie: oficerow ie 
n ie p o s ia d a ją  um ów  zbiorow ych, k tó ra  to 
okoliczność rów nież nie je s t  u znaną  za p o 
g a rsz a ją c ą  ich w a ru n k i p racy , lecz raczej za 
h a rd z ie j dostosow aną do c h a ra k te ru  te j p r a 
cy, uzależn ionej na  każd y m  p raw ie  s ta tk u  
od in n y ch  w a ru n k ó w  e k sp lo a tacy jn y ch .

W reszcie is tn ie je  ca ły  szereg k ra jó w  
wzgl. b an d er, n iep o siad a jący ch  um ów  zb io
row ych , a iw k o n sek w en c ji tego reg u lu jąc y c h  
s tosunek  p ra c y  je d y n ie  w  drodze um ow y in 
d y w id u a ln e j.

Jeżeli m im o ta k  w ażk ich  a rgum en tów  su 
p e ra rb ite r  od rzucił odnośny w niosek  Zw iąz
ku A rm atorów , to n iew ą tp liw ie  u czyn ił to 
w zrozum ien ie  d u że j doniosłości, o raz  w ie l
k ie j w agi, j a k ą  p rz y k ła d a ją  p racob io rcy , 
oraz re p re z e n tu ją c e  ich zw iązk i do in s ty tu c j ‘ 
um ów  zb iorow ych , a to tem b a rd z ie j, że P o l
ska  n a leży  do rzęd u  ty ch  państw , w  k tó ry c h  
system  um ów  zb io row ych  p rz y ją ł  się p raw ie  
pow szechnie. O rzeczen ie  su p e ra rb itra ln e  n ie 
w ą tp liw ie  pozbaw ia  żeglugę tram p o w ą te j 
e lastyczności w  k a lk u la c ji  kosztów  ek sp lo a 
tac y jn y ch , do k tó re j  dąży ła . O ile  p rzez  to 
pogorszą  się w a ru n k i k o n k u re n c y jn e  i ek s
p lo a ta c y jn e  p o lsk ie j żeglugi n ie re g u la rn e j 
w  p rzyszłośc i, będz iem y  m ogli ocenić d o p ie 
ro  po  pew nym  up ływ ie  czasu. Nie u lega  j e 
d n ak  w ątp liw ości, że p ie rw szy  p u n k t o rze 
czenia  su p e ra rb itra ln eg o  je s t  dużem  zw ycię
stw em  zw iązków  zaw odow ych w zgl. zw ycię
stw em  idei trw ałego  no rm alizow an ia  dziedzi
ny  p ra c y  na  po lsk ich  m orsk ich  s ia tk ach  h a n 
dlow ych.

W d rug im  p u n k c ie  swego ro zs trz y g n ię 
cia obn iży ł su p e ra rb ite r  obow iązu jące  do
tychczas m iesięczne staw k i p łac  o p rzec ię tn ie  

Z arazem  w b rew  w nioskow i Zw. A rm a
to rów  Polskich pozostaw ił w ym ien ione  w ta- 
ry fie  p łac  p rz y  poszczególnych  k a te g o rja c h  
P racow ników  do d a tk i na l in j i  angielsk . (eks
p loatow anej p rzez  P o lsko-B ry t. Tow. O k rę 
towe) i n a  l in j i  t ra n sa tla n ty c k ie j (eksp loato 
w anej p rzez  P o lsk ie  T ra n sa tla n ty ck ie  Tow. 
O krę tow e, S. A.)

Z w iązek  A rm ato rów  żądał obniżki 50%, 
W ykazując w  sw o je j a rg u m en tac ji, że p łace 
Vv p o lsk ie j m a ry n a rc e  h a n d lo w e j w łaściw ie

n iew ie le  różn ią  się obecnie od p łac  w r. 1929. 
W praw dzie  w  m iędzyczasie: m ia ły  m ie jsce  
2 -k ro tne  obniżki p łac, obie je d n a k  zm n ie jszy 
ły  zaro b k i członków  załóg m niej w ięcej j e 
dyn ie  o 5%, gdyż obie obniżki (w r. 1951 —- 
3% i w  r. 1952 — 10%) w znacznym  stopniu  
skom pensow ane zostały  ustępstw am i ze s tro 
n y  a rm a to ró w  w dziedzin ie  św iadczeń so
c ja lnych .

Ż ądanie 30% -w ej obn iżk i zostało w y su 
n ięte  p rzez  a rm ato ró w  p rzedew szystk iem  
z uw ag i n a  zagadn ien ie  k o n k u ren cy jn o śc i 
p o lsk ie j f lo ty  h an d lo w e j z je j  na jb liższym i 
sąsiadam i, w zg lędn ie  z b an d e ram i tych  
p aństw , k tó re  n a jczęśc ie j z a w ija ją  do G d a ń 
ska i G dyni. Z zestaw ien ia  porów naw czego 
w ynikało , że p łace  obcych załóg ok rę tow ych  
b y ły  aż do d n ia  1 m arca  br., a iwięc do: czasu, 
od k tó rego  obow iązu je  na  w stęp ie  w spom nia
na  11 % -w a obn iżka p lac  — niższe od p łac  p o l
sk ich  średn io  o: 8,7% w N iem czech, 26,6% 
w N orw eg ji, 27,1% w  Szw ecji, 29,5% w  W. M. 
G dańsku , 45,8% w E ston ji, 47% w Łotw ie, a 
naiwet 52,1% w F in la n d ji. W zw iązku  z tem  
w y su n ą ł Zw. A rm ato rów  tezę, że p łace  w  p a ń 
stw ach, b ędących  n a jp o w ażn ie jszy m i k o n k u 
ren tam i d la  p o lsk ie j flo ty  han d lo w ej, b y ły  
średn io  niższe o 33,9% od p łac  polskich.

P ozatem  na  podstaw ie  d anych  s ta ty s ty 
cznych, ogłoszonych p rzez  G łów ny  U rząd  
S ta ty s ty cz n y  w  W arszaw ie, Z w iązek A rm ato 
rów  w ykaza ł, że rea ln a  w arto ść  p łacy , o trz y 
m y w an e j w  r. 1933, w  p o ró w n an iu  z rok iem  
1929, w zrosła  p raw ie  o 14%, a  po u w zg lędn ie 
n iu  5% obniżk i fak ty czn e j, o k tó re j  w spom 
nie liśm y  w yże j, p łace  w  r. 1933 b y ły  pod  
w zględem  w artośc i re a ln e j jeszcze  o 9% 
w yższe od zarobków  w  r. 1929.

Zw iązki Zaw odow e p rze c iw sta w iły  te j 
a rg u m e n ta c ji p rzed ew szy stk iem  specyficzne 
w a ru n k i p ra c y  na  m orzu, doryw czość te j  p r a 
cy  z uw agi na  p rzep e łn ien ie  ry n k u  pracy, 
n in ie jszą  w arto ść  rea ln ą  p lac  w  Polsce w  p o 
ró w n an iu  do ta k ie j sam ej w arto śc i w  innych  
k ra ja c h , j a k  rów nież  i sp ec ja ln ą  d rożyznę 
zarów no a rty k u łó w  żyw ności, ja k  i czynszów  
n a jm u , p a n u ją c ą  av G dyni.

Te n iew ątp liw ie  w zg lędy  w p ły n ę ły  na 
orzeczenie su p e ra rb itra ln e , k tó re , ja k  w yże j 
w spom nieliśm y, zm nie jszy ło  p łace jed y n ie  
p rzec ię tn ie  o 11%. U znać je d n a k  należy , że 
obn iżka  ta  p rzy n o si p ew ną u lgę tak  d la  że
glugi reg u la rn e j, j a k  i n ie re g u la rn e j.

O dnośnie  do 3-go •wniosku A rm atorów , 
a m .: obn iżen ia  stafwek za nadgodziny  o 30%, 
p rzy c h y lił się su p e ra rb ite r  rów nież  częścio
wo jed y n ie  do żądan ia  p racodaw ców , zm n ie j
sza jąc  staw k i ja k  n a s tę p u je : z 1,40 zł na  go
dzinę na  1,25 zł d la  1. k a te g o rji, o b e jm u ją c e j 
bosm anów , cieśli, st. m ary n a rz y , w ęglarzy , 
sm arow ników , pa laczy  i k u ch a rzy , z 0,90 zł 
na  0,80 zł d la II k a te g o rji, o b e jm u ją c e j ml.



m ary n arzy , asyst, m aszynow ych  i stew ardów  
— oraz z 0,70 zł na  0,60 zł d la  3-ej k a te g o rji, 
o b e jm u ją c e j chłopców  okrętow ych .

W  obniżce s taw ek  za nadgodziny  uw zg lę
dn ił n iew ątp liw ie  su p e ra rb ite r  fak t, że w  p o l
sk ie j flocie hand low ej is tn ie je  o w iele w ię 
ksza m ożliw ość, k o rzy s ta n ia  z tego d o d a tk o 
w ego w ynag rodzen ia , niż pod  obcemi b a n d e 
ram i. O ile  bow iem  w obcych ustaw ach  w zgl. 
um ow ach zb io row ych  określone  są w  sposób 
n ieraz  bardzo  k azu is ty czn y  rozm aite  czynno 
ści, n ie  p o d p a d a ją c e  pod w ynag rodzen ie  za 
n adgodziny  — o ty le  w nasze j um ow ie zb io
row ej w y ją tk ó w  ty ch  niem a, is tn ie je  n a to 
m iast postanow ien ie, że w szelka p raca  poza 
no rm alnym  czasem  p ra c y  będzie  w y n a g ra 
dzana  p rzez  p łacen ie  t. zw. nadgodzin .

C zw artą  k w est ją ,  ro zs trz y g n ię tą  o rze
czeniem  su p e ra rb itra ln em , są t. zw. w olne 
pó łdn ie  za n iedziele , spędzane w  m orzu p rzez  
m ary n a rza . Z w iązek A rm ato rów  Polskich do
m agał się zupełnego zn iesien ia  ty ch  półdnio- 
w ych urlopów . Ze w zględu na niem ożliw ość 
fak tycznego  ud z ie lan ia  ty ch  pó łdni, z uw agi 
na sp ec ja ln e  w arunk i e k sp lo a tacy jn e , za ró 
w no s ta tków  żeglugi reg u la rn e j, ja k  i t ra m 
pów  firm y  „P o lskarob ' . S ku tk iem  k ró tk iego  
p o s to ju  ty ch  sta tków  zarów no w G d y n i ja k  
i w  G dańsku , konieczności częstego przeho- 
loiwlywania w  obręb ie  ty ch  2 p o rtów  d la  za- 
w zględn ie  w y ład u n k u , nie m ogą kap itan o w ie  
s ta tk ó w  udzielać , n aw et części załogi, pół- 
d n iow ych  urlopów , w obec czego zm uszeni są 
rekom pensow ać te u rlo p y  m ary n arzo m  za 
pom ocą w p isy w an ia  im  odpow iedn ich  ilości 
nadgodzin . T ak i s ta n  rzeczy  m ija  się z ce
lem, d la  k tó rego  została  stw orzoną in s ty tu c ja  
ow ych pó łdn i, t j .  z fak ty czn y m  w ypo czy n 
kiem , a z d ru g ie j strony , o d b ija  się d o tk liw ie  
na  kosztach  ek sp lo a tac y jn y ch  s ta tk u , zw ięk 
sz a ją cy c h  się o sum ę nadgodzin . Z w iązek A r
m ato rów  p o d k reś la ł rów nież, że in s ty tu c ja  
ta  je s t  obcą in n y m  banderom , z w y ją tk ie m  
b a n d e ry  n iem ieck ie j, gdzie z resz tą  w olny  
czas w zam ian  za n iedz iele  spędzone w m orzu, 
je s t  og ran iczony  je d y n ie  do 1 d n ia  wzgl. 2 p ó ł
d n i i u za leżn iony  od w a ru n k ó w  ek sp lo a ta 
c y jn y c h  w  porcie  o jczystym .

O rzeczen ie  su p e ra rb itra ln e  n ie poszło 
po l in ji  Z w iązku A rm atorów . In s ty tu c ja  w o l
nych  pó łdn i za n iedziele  spędzane w m orzu  
zosta ła  u trzy m an ą , z tą  je d y n ie  zm ianą, że 
ilość ty c h  w o lnych  pó łdn i w m iesiącu  została 
ogran iczoną do 3 bez w zględu , czy chodzi 
o s ta te k  żeglugi re g u la rn e j  lub  n ie re g u la rn e j, 
w  k tó re j do tychczas m aksim um  by ło  o k reślo 
ne c y frą  4 w olnych  pó łdn i.

O sta tn i w reszcie  w n iosek  Z w iązku A rm a
to rów  dot. zm n ie jszen ia  o połow ę obow iązu
jąc y c h  term inów  u rlopow ych , t j .  z 8 na 4 dni

po jed n y m  ro k u  p rac y  i z 15 na 8 dni po 3 la 
tach  p racy , od rzucił su p e ra rb ite r  całkow icie, 
m im o, że a rm a to rz y  w  szczegółow ych zesta 
w ien iach  po rów naw czych  w y k aza li, iż cza
so k resy  u rlopow e, is tn ie ją ce  w  p o lsk ie j flo 
cie h an d lo w ej, n a leżą  do n a jd łu ższy ch  w po 
rów nan iu  z innem i ban d eram i. W ystarczy  
nadm ien ić , że np. w  H o la n d ji i N iem czech 
is tn ie ją  je d y n ie  u r lo p y  4-dniow e, a w in n y ch  
k ra ja c h  nie p rz e k ra c z a ją  one 7 dn i po je d 
nym  ro k u  p racy . C zasok resy  urlopow e w zo
row ano  u  nas ściśle n a  p rzep isach  u s taw y  o 
u rlopach  p racow n ików  lądow ych , ja k k o l
w iek  u staw a  ta, ta k  samo ja k  i inne  u staw y  
z dz iedz iny  so c ja ln e j, n ie  odnoszą się do p r a 
cy  na  m orzu. P ła tn e  u rlo p y  stanow ią  n ie 
w ą tp liw ie  rów nież  d u ży  elem ent k a lk u la c y j
n y  i d la tego  zm n ie jszen ie  ich by ło  rów nież 
żądan iem  pon iesien ia  o fia ry  z uw ag i na  ostrość 
k ry zy su  w  św iatow ej żegludze m orsk ie j. Je
żeli się zw aży, że w  n iek tó ry ch  k ra ja c h  ja k  
n. p. w  N o rw eg ji nastąp iło  zm nie jszen ie  
czasokresów  u rlo p o w y ch  w im ię w yże j w spo
m n ian e j o fia ry , o raz je ż e li  się w eźm ie pod 
uw agę, że najnow sze  ustaw y, j a k  n. p , 
u staw a o  ro b o tn ik u  po rtow ym  w G dyni, 
w p ro w ad z iła  czasokresy  urlopow e, odb iega
jąc e  od norm  ustaw y o u rlopach , albow iem  
stanow i je d y n ie  o 3-dniow ym  u rlo p ie  po 1 ro 
k u  p ra c y  i o 6-dniow ym  u rlo p ie  po 3 latach, 
n ie  m ożna uznać, b y  żądan ie  Z w iązku A rm a
to ró w  nosiło c h a ra k te r  an ty so c ja ln y .

C elem  pow yższych  w yw odów  było  zob ra 
zow anie s tanow isk  a rm ato ró w  i m ary n a rz y  
polskich.

D ru g a  nasza  w y ty czn a  po lega ła  n a  om ó
w ien iu  w aru n k ó w , ja k ie  w y tw orzone  zo
s ta ły  n a  sk u te k  o rzeczen ia  su p e ra rb itra ln e -  
go d la  dalszej ek sp lo a tac ji naszych  m orsk ich  
sta tk ó w  hand low ych . B iorąc ten  m om ent 
pod  uw agę m usim y stw ierdzić; że orzeczenie 
su p e ra rb itra ln e  i zakończona tym  ak tem  te 
goroczna re w iz ja  um owy zb io row ej, w  m a
łe j je d y n ie  m ierze  p o p raw ia  sy tu a c ję  p o l
sk ie j f lo ty  h an d lo w ej. N iem niej jed n a k , ja k  
to ju ż  p o d k reśliliśm y  w p o p rzed n im  a r ty k u 
le, w idz im y  rea ln ą  ko rzyść  tegorocznej re 
w iz ji um ow y zb io row ej w e w zajem nem  p o 
znaniu  p rzez  obie za in teresow ane  s tro n y  fa k 
tycznych  w aru n k ó w  ek sp lo a tac ji nasze j flo 
ty  h an d lo w e j, je j  ogrom nych  trudnośc i na  
tle  św iatow ego ry n k u  frach tow ego  i je j  r e 
a lnych  m ożliw ości rozw ojow ych . To z rozu
m ienie i w y n ik a ją c e  logicznie z niego zb li
żenie w zajem nych  s tanow isk  pozw oli — 
m ie jm y  n a d z ie ję  — n a  rozw iązan ie  n ie je d 
n e j jeszcze  trudnośc i, p rze d  k tó rą  będzie 
m usiała  s ta n ą ć  nasza m łoda m a ry n a rk a  h a n 
d low a w  siwej c iężk ie j w alce o b y t i o p rz y 
szłość.

T. B.
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Z PRAC IZBY
PRACE PRZYGOTOWAWCZE W ZWIĄZKU 

Z PRZYBYCIEM D O  GDYNI P. MINI
STRA PRZEMYSŁU I HANDLU.

W zw iązku  z zapow iedzianem  na dzień
8. bm. p rzy b y c iem  do G d y n i P a n a  M in istra  
P rzem ysłu  i H and lu , szereg  in s ty tu c y j, ściśle 
zw iązanych  z dz ia ła lnością  po rtow ą, p rze d s ię 
wzięło p race , m a jące  na  celu  p rzed staw ien ie  
Panu  M inistrow i obecnej sy tu a c ji w  G dyn i 
i p ro je k tó w  szeregu  zarządzeń , n iezbędnych  
d la  zabezp ieczen ia  p o rto w i dalszego rozw oju .

Izb a  nasza p rz y ję ła  na  siebie zadan ie  sko
o rd y n o w an ia  w szystk ich  re fe ra tó w , m a ją 
cych b y ć  złożonem i P an u  M inistrow i, oraz 
p rzed łożen ie  specja lnego  re fe ra tu , pośw ięco
nego p rze d s taw ie n iu  sy tu a c ji  ogólnej i d ezy 
dera tó w  ogólnych. W  to k u  w y k o n a n ia  tych  
p rac  p rzygo tow aw czych  odbyło  się w  Izbie 
k ilk a  k o n fe re n c y j z p rzed s taw ic ie lam i po 
szczególnych in s ty tu c y j o raz w dn iu  1. bm. 
k o n fe re n c ja  ogólna pod p rzew odn ic tw em  
Prezesa Izby  p. Inż. K orzona.

POSIEDZENIE KOMISJI MORSKIEJ.
W dn iu  22 lu tego  odbyło  się pod  p rz e 

w odnictw em  p. D y re k to ra  R um m la posiedze
n ie K om isji M orsk ie j Izby , na  k tó rem  ro zp a 
try w an o  szereg  w ażnych  zagadn ień , zm ierza
ją c y c h  do U spraw nienia  fu n k c jo n o w an ia  n a 
szego p o rtu .

M. in. d łuższą d y sk u s ję  w y w o ła ła  sp ra 
w a bezpośredn iego  p rze ład u n k u  tow arów  ze 
s ta tk ó w  n a  w agony. N a tle  obecnie is tn ie ją 
cych  w a ru n k ó w  pow staw ało  szereg  n iep o ro 
zum ień, w y m ag a jący ch  w y ja śn ie n ia  i w p ro 
w adzen ia  pew nych  m o d y fik acy j. W  toku 
d y sk u s ji s tw ierdzono  zgodność dążen ia  tak  
m ak lerów , ja k  i ek sp ed y to ró w  do u sp ra w 
n ien ia  p rz e ła d u n k u  i obn iżen ia  kosztów , 
z n im  zw iązanych . W yjaśn iło  się rów nież, 
iż U rząd  M orski w p ro w ad za  w n a jb liż szy m  
czasie zm iany  w  o rg an izac ji m an ip u la c y j m a
gazynow ych, a to  w  k ie ru n k u  za rezerw o w a
n ia  m agazynów  w  p ie rw sz e j l in j i  w y łączn ie  
d la  m an ip u la c y j ek sp ed y cy jn y ch , co znacz
nie u sp raw n i i sk róci czas m an ip u la c ji to 
w aram i p rzyw ożonem i do po rtu .

R ozw ażano rów nież  sp raw ę obecnego s ta 
nu a p ro w izac ji sta tków , skonsta tow ano  p rzy  
tem, iż w  sp raw ie  te j  n a leży  poczyn ić  z a rzą 

dzenia, zm ie rza jące  ku  zw alczan iu  nadużyć 
ze s tro n y  n iek tó ry ch  n iesum iennych  dostaw 
ców, o fia rą  k tó ry c h  s ta ją  się n ie raz  sta tk i, 
zw łaszcza cudzoziem skie, z a w ija ją c e  do 
portu .

K om isja  z zadow oleniem  p rz y ję ła  do 
w iadom ości zam ierzen ie  In s ty tu tu  B a łty c 
k iego  u tw o rzen ia  w G dyni, na w zór w ie lu  
p o rtów  zagran icznych , a rch iw um  m orskiego 
oraz re je s tr a c j i  dzieł z dz iedziny  m orsk ie j, 
z n a jd u ją c y c h  się w  posiadan iu  rozm aitych  
in s ty tu c y j w  G dyni.

POBYT W  GDYNI DYREKTORA DEPAR
TAMENTU MORSKIEGO.
D nia  2 m arca  br. p rz y je c h a ł do G dyni 

i G dańska  w sp raw ach  służbow ych d y re k to r  
D e p a rta m e n tu  M orskiego M in isterstw a P rz e 
m ysłu  i H an d lu  p. L eonard  M ożdżeński. P o 
b y t d y re k to ra  M ożdżeńskiego na w y b rzeżu  
trw a ł 2 dni.

ZAŁADUNEK PIERWSZEGO TRANSPOR
TU WĘGLA D O  WŁOCH, W ZWIĄZKU 
Z ZAMÓWIENIEM STATKÓW DLA  
P. T. T. O.
W ubieg łym  tyg o d n iu  p rz y b y ły  do p o rtu  

gdyńsk iego  3 s ta tk i w łoskie, celem  zab ran ia  
p ierw szego  tra n sp o rtu  A vęgła  polsk iego  d la  
ko lei w łoskich. Z aładunek  ten  stoi, j a k  w ia 
dom o w  zw iązku, z zam ów ieniem  d la  P o lsk ie 
go T ra n sa tlan ty ck ieg o  T -w a O krętow ego  2-ch 
sta tk ó w  transocean icznych  na Stoczni w  M ont- 
falcone. K larow an ie  s ta tk ó w  pow yższych  
s tro n a  w łoska  zleciła  n iem ieck ie j firm ie  m a
k le rsk ie j B ehnke und  Sieg.

KONFERENCJA W SPRAW IE USPRAW 
NIENIA RUCHU TOWARÓW PO CH O 
DZENIA ZWIERZĘCEGO.
O sta tn io  odby ła  się w  U rzędzie  M orskim  

k o n fe re n c ja  w  sp raw ie  u sp raw n ien ia  im p o r
tu  i e sk sp o rtu  p ro d u k tó w  pochodzen ia  zw ie
rzęcego p rzez  p o r t gdyńsk i, a zw łaszcza to 
w arów  tran zy to w y ch . W  k o n fe re n c ji te j  
w zięli u dz ia ł: G łów ny  In sp ek to r W eteryna-
ry jn y  M -stw a R o ln ictw a pu łk . dr. M arczew 
ski, w ojew . in spek to r wet er. dr. jak u b o w sk i, 
p ow ia tow y  lek a rz  w e te ry n a r ji  dr. M arczyń
ski, in sp ek to r Z w iązku Bekonow ego dr. Koep- 
pe  oraz p rzedstaw ic ie le  U rzędu M orskiego, 
U rzędu C elnego i za in teresow anych  sfer go
spodarczych .
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N ależy  się spodziew ać, że n iedom agania , 
zw łaszcza p rz y  ru ch u  tow arów  tra n z y to w y ch  
pochodzenia  zw ierzęcego będą  w  n ied ług im  
czasie usun ię te .

STACJA BUNKROW A POLMINU W GDYNI

N o ta tk a  nasza w  poprzedn im  num erze 
p. t. G dyn ia , ja k o  s ta c ja  B unkrow a, w ym aga 
o ty le  dopełn ien ia , że w  porcie  gdyńsk im  is t
n ie je  ju ż  s ta c ja  b u n k ro w a  Polm inu , ro zp o rzą 
d za jąca  zb io rn ik iem  d la  m a te rja łó w  p ędnych  
o pojem ności ca 120.000 litrów . S ta c ja  ta  
w  na jb liż szy m  czasie ma być  rozszerzona, 
przyczem  now e zb io rn ik i m a ją  m ieć p o jem 
ność do 500.000 litrów . Od chw ili swego u ru 
chom ienia s ta c ja  b u n k ro w a  Polm inu zaopa

trz y ła  ju ż  w  m a te r ja ły  pędne  i sm ary  30 s ta t
ków  zagran icznych .

OTW ARCIE NOW EGO BANKU W  GDYNI.
W  dn. 28. II. dokonano uroczystego o tw a r

cia now ej in s ty tu c ji b an k o w ej w  G dyn i pod 
firm ą  „D om  B ankow y Józef K ugel i S -ka“ . 
Jest to S pó łka  K om andytow a, w  k tó re j  p a r ty 
c y p u je  B ritish  and  P o lish T ra d e  B ank  w G d ań 
sku. N ow a in s ty tu c ja  m a na  celu w  p ierw szym  
rzędzie  finansow an ie  h a n d lu  zam orskiego 
P o lsk i ta k  im portow ego ja k  i eksportow ego.

W  uroczystości o tw arc ia  w zięli udział 
P rezes B anku  G ospodarstw a gen. Rom an G ó
reck i, w iceprezes p. S tefan  S ta rzy ń sk i i inne 
osobistości ze sfer u rzędow ych  i gospodar
czych G dyn i i G dańska.

Z  P O R T U  G D A Ń S K I E G O .

PRZEŁADUNEK TOWARÓW W PORCIE  
GDAŃSKIM W  STYCZNIU.

O gólny  p rze ład u n e k  tow arów  w porcie  
gdańsk im  w yniósł w ciągu  styczn ia  653.624,4 
ton (w G dyni 525.729 ton), w tein  p rzy p ad ło  
na  p rzyw óz 51.750,9 ton (w G dyn i 70.505 ton) 
i n a  w yw óz 601.873,5 ton  (w G dyni 455.168 
tom).

W p o ró w n an iu  do g ru d n ia  r. z. obrót 
ogólny  w zrósł o 74.120 ton  (w G dyn i ob n i
żył się o 9.607 ton), zaś w po ró w n an iu  do 
s tyczn ia  1933 roku  — o 243.680 ton (w G dyn i 
w zrósł o 111.736 ton).

P rzyw óz tow arów  w  styczn iu  w  p o ró w 
n an iu  do g ru d n ia  z. r. w zrósł o 5.780 ton, 
zaś do styczn ia  z. r. o 26.941 ton  (w G dyni 
w  p o ró w n an iu  do g ru d n ia  z. r. m n ie j 883 
ton), zaś w yw óz w po ró w n an iu  do g ru d n ia  
z. r. w zrósł o 68.539 ton, a do s ty czn ia  1933 
roku  naw et o 216.739 ton  (w G dyni w  po 
ró w n an iu  do  g ru d n ia  1933 r. m inus 8.724 t.)

N a zw iększen ie  p rzy w o zu  w p ły n ą ł p rze- 
dew szystk iem  p r z y w ó z  śledzi solonych 
+  3.880 to n  (styczeń 1934 r. — 6.718 ton, 
g ru d z ień  1933 r. — 2.838 ton), d a le j fo sfo ry 
tów , kakao , m elasy  i innych  w d ro b n y ch  
ilościach. Co się ty czy  w yw ozu, to g łów ną 
p o zy c ją  zw iększen ia  w  p o ró w n an iu  do g ru 
d n ia  je s t  w ęgiel — 453.375 ton  (w g ru d n iu  
405.862 ton), pozatem  pszen ica  1.641 to n  (g ru 
dz ień  — 0), m ąka  6.779 ton (w g ru d n iu  2.177 
ton), d rzew o i w y ro b y  z d rzew a 72.313 ton 
(w g ru d n iu  58.452 ton); szereg in n y ch  to w a
rów!, w ynoszących  m nie jsze  p o zy c je  w y k a 
zał różnice n ieznaczne, n iek tó re  z nich , ja k  
nap rz . b e k o n y  (w yw ieziono 111 ton), u leg ły  
d a lsze j zniżce. C u k ie r, k tó rego  w  g rudn iu  
w yw ieziono  jeszcze  464 ton, w ogóle w  tabeli 
w yw ozu nie f ig u ru je .

ROKOW ANIA POLSKO-NIEMIECKIE 

A GDAŃSK.

Z rozum iałą  je s t  rzeczą, że toczące się od 
dłuższego czasu ro k o w an ia  po lsko-n iem iec
k ie  w  sp raw ie  zakończen ia  w o jn y  celnej, 
w z b u d z a ją  w  gdańsk ich  sfe rach  rządzących  
i gospodarczych  w ie lk ie  za in teresow anie .

Z w y nurzeń  p raso w y ch  w idać , że po za
kończen iu  w o jn y  celnej sp o d z iew ają  się sfe
ry  gdańsk ie  d la  siebie zm iany  sy tu a c ji na  
lepsze, aczko lw iek  co do p o d staw  zm iany 
o p in ja  n ie je s t  jeszcze całk iem  jedno lita . 
Początkow e (przypuszczenia n a p rz y k ład , iż 
pow stan ie  now ej sy tu ac ji w  stosunkach  p o l
sko-n iem ieckich , może w p łynąć  na  zm n ie j
szenie ru ch u  tow arow ego  w porcie  gdańskim , 
w  zw iązku  <z: dom niem anem  skieroiw aniem  
p ew ne j części o b ro tów  h and lu  zam orskiego 
Polski p rzez  p o r ty  n iem ieck ie, dało p o d sta 
wę do w y ra ż en ia  o p in ji, iż to „n ieun ikn ione" 
z jaw isko  skom pensow ane zostanie p rzez zy 
ski z p o śred n ic tw a  G dańska  we w zm ożeniu 
obro tów  to w aró w  pom iędzy  P o lską  a N iem 
cami. O sta tn io  je d n a k  w y ra ż a n y  je s t p o 
gląd, że spadek  siły  n ab y w cze j w  Polsce nie 
d a je  podstaw  do zby t pom yślnych  ho rosko
pów  i że raczej bezpośredn ie  korzyści d la 
życia  gospodarczego G d ań sk a  p ły n ąć  będą  
ze w zm ożenia obro tów  h and low ych  pom ię
dzy  G dańsk iem  a Rzeszą, k tó re  w  czasach 
osta tn ich , a zw łaszcza po w e jśc iu  w  życie no
w ej ta ry fy  ce ln e j n iem al ca łk iem  b y ły  u n ie 
m ożliw ione. N ie u leg a  w ątp liw ości, że za 
rządzen ia  celne u tru d n iły  sp row adzan ie  do 
G dań sk a  tow arów  n iem ieck ich  i n a  sk u tek  
tego  k onsum ują  tow arów  po lsk ich  w  G d ań 
sku w zrosła ; p rzy w ią z a n ie  do w szystkiego, 
co pochodzi z Rzeszy, spow odu je  w zrost za
kupów  to w aró w  n iem ieck ich , za k tó rem i bądź 
co bądź gdańszczanie  tęsk n ili n iefy lko  pod
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w pływ em  sen tym en tu , lecz rów nież ze w zg lę
du n a  zakorzen ione  głęboko p rzy zw y cza 
jen ie .

T ak , czy in acze j, zakończenie  w o jn y  ce l
nej po lsko -n iem ieck ie j w p ły n ie  na  ożyw ienie

obro tów  hand low ych  w G dańsku , co da now y 
im puls do optym izm u, ju ż  i obecnie w zm aga
jącego  się pod  w p ływ em  w zrostu  obro tów  to 
w aro w y ch  iw' po rcie , ja k i  się w y k aza ł w  c ią 
gu g ru d n ia  r. z. i s ty czn ia  ro k u  bieżącego.

A W AR JE NA MORZU W CIĄGU LUTEGO  
1934 ROKU.
G w ałtow ne burze , ja k ie  sza la ły  na  B ał

ty k u  w  m iesiącu  ub ieg łym , n ie  b y ły , j a k  się 
obecnie w y ja śn ia  z jaw isk iem  odosobnionem ; 
na w szystk ich  bow iem  n iem al w odach  św iata  
dało  się skonsta tow ać to samo z jaw isko . W 
rezu ltac ie  w  ok resie  od 3 lutego cło 19-go za
notow ano do tąd  44 w y p a d k i na m orzu, w  te j 
liczb ie 23 zderzen ia , podczas k tó ry c h  2 s ta t
ki za to n ę ły  i 20 k a ta s tro f  p o jed y n czy ch  na 
sk u te k  b u rz y  lub  lodów , podczas k tó ry c h  za
tonęło  6 sta tków , w  te j liczb ie  w  pob liżu  Helu 
s ta tek  no rw esk i H a rd y  i w  lodach  O ceanu 
północnego około w yspy  W ran g la  lodołam acz 
sow iecki C zeluskin . O 1-ym s ta tk u  b ra k  
w szelk ich  w iadom ości.

KOM UNIKACJA W O DNA POMIĘDZY BER
LINEM A KOPENHAGĄ I MALMU.
W  dniu  2 m arca  nastąp iło  w  B erlin ie  

w znow ien ie  b ezp o śred n ie j k o m u n ik a c ji w o d 
n e j s ta tk am i m otorow em i od B erlin a  do Ko
penhag i i M almó. R uch ten  u trz y m y w a n y  
m a być  re g u la rn ie  w  odstępach  ty g o d n io 
w ych, p rzyczem  ja z d a  od B erlina  do K open
hagi trw a ć  będzie  3 dni. W łaścicielem  s ta t
ków  je s t „N ordische E x p ress—L in ie“ .

RUCH STATKÓW W  KANALE KILONSKIM  
W ROKU 1933.
W ciągu roku  1933 p rzez  k a n a ł k ilońsk i 

p rzesz ło  40.741 s ta tk ó w  o łączn e j po jem ności 
14.179.687 ton. W stosunku  do liczb z roku 
1932 je s t  to  zw iększenie  o 10,4%. 76,8% s ta t
ków , k tó re  k o rz y s ta ły  z p rze jśc ia  p rzez  k a 
nał, s tanow iły  s ta tk i n iem ieck ie. W zrósł ruch  
s ta tk ó w  pasażersk ich , s ta tk ó w  załadow anych  
żelazem , ru d ą  i d robn icą , na tom iast obniży ł 
Się ru ch  ład u n k ó w  w ęgla, zboża i trzody . O d 
1 lipca  o p ła ty  za p rze jśc ie  p rzez  k a n a ł b y ły  
obniżone o 25%, co m ogło odbić się na  zw ięk 
szeniu  ruchu .

RUCH PASAŻERSKI NA ATLANTYKU.
„Le Journal de la  M arinę M archande" 

donosi, że liczba  p asażerów  na  s ta tk ach  k o n 
fe re n c ji  a tla n ty c k ie j, k u rsu ją c y c h  m iędzy

E uropą  a K anadą  i S tanam i Z jednoczonem u 
zm n ie jszy ła  się w  po ró w n an iu  z r. 1932 i p rz y 
b ie ra  o b jaw y  n iepoko jące . Podczas gdy  w  r. 
1927 p rzew ieziono  1.207.695 pasażerów , a w  r. 
1932 — 756.531, — to w  r. 1933 ty lk o  572.002. 
N a jw ięk szy  u b y tek  bo 100.861 w p o ró w n a
niu z r. 1932 zanotow ano w śród  pasażerów  
III. k lasy . R óżnice innych  k las w y k a z u je  p o 
niższe ze s ta w ien ie :
P asażerow ie  1933 1932 R óżnica
P ie rw sza  k lasa  81.495 i00.191 — 18.696
K abinow a k lasa  61.987 72.256 — 10.269
D ru g a  k lasa  18.353 39.379 — 21.026
T u ry s ty c z n a  k lasa  170.605 204.282 — 33.677 
T rzec ia  k lasa  239.562 340.423 — 100.861

572.002 756.531 — 184.529

CHARTEROW ANIE STATKÓW ANGIEL
SKICH PRZEZ SOWIETY.
W  m iesiącach  osta tn ich  cłają się zauw a

żyć dążen ia  ze s tro n y  Sow ietów  do charte- 
row an ia  w iększe j ilości s ta tk ó w  ang ie lsk ich  
d la  swego eksportu . Z jaw isko  to tłum aczone 
je s t  dążen iam i do odw rócen ia  od siebie z a 
rzu tu , że pom im o swego w ysoce ak tyw nego  
b ilansu  handlow ego z A ng lją , n ie  k o rz y s ta ją  
one w dosta tecznym  stopn iu  z usług  h a n d lo 
w ej f lo ty  an g ie lsk ie j. W  w y n ik u  te j  ak c ji 
p rzec ię tn a  sum a o p ła ty  za frach t, p rz y p a d a 
ją c a  na  k a ż d y  s ta tek  ang ielsk i, je s t  w  d ru g ie j 
po łow ie roku  1933 znacznie w yższa, niż w  tym  
sam ym  ok resie  ro k u  1932. Tem  n iem n ie j ogól
na  ilość c h a rte ro w an y ch  p rzez  Sow iety  s ta t
ków  ang ie lsk ich  w roku  1933 je s t  m niejsza, 
n iż w  ro k u  poprzedn im , d a je  się to w y tłu m a 
czyć zerw an iem  na k ilk a  m iesięcy  w  roku  
zeszłym  sto su n k ó w  h and low ych  pom iędzy  
A ngl ją  a Sow ietam i.

W  zw iązku z tem  c iekaw em  będzie p rz y 
toczyć fa k t op isany  p rzez  tyg o d n ik  an g ie l
ski F a irp la y  o trudnośc iach  i s tra tach , ja k ie  
czasam i ponosić m usi a rm ato r, k tó rego  s ta tek  
z a w ija  do p o rtu  sow ieckiego, w  d an y m  razie 
chodzi o p o r t w  L en ingradzie , i to p rz y  zasto 
sow aniu  t. zw. k lau zu li lodow ej. Zgodnie 
z um ow ą k a p ita n a t p o r tu  w  L en ing radz ie  obo
w iązany  je s t  dostarczyć  lodołam acze w ciągu 
4S godzin po o trzym an iu  zaw iadom ienia
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o p rz y b y c iu  s ta tk u  do m iejsca, gdzie z po 
w odu  lodów , bez pom ocy lodołam acza dalszy  
ru ch  je s t  n iem ożliw y. Ten sam  te rm in  48 go
dzin  obow iązu je  po zakończen iu  za ładunku  
d la  pom ocy p rz y  w y jśc iu  w  m orze. Za w sze l
k ie  s tra ty  pow sta łe  z pow odu n ied o trzy m an ia  
te rm in u  odpow iedzia lną  m usi być strona  
c h a rte ru  jąca .

W  op isyw anym  p rzez  F a irp łą y  w ypadku  
s ta tek  zażądał pom ocy d n ia  17 g rudn ia , lo- 
dołam acz nadszed ł je d n a k  dop iero  25-go, za
m iast 19-go g rudn ia . S ta tek  p rz y b y ł do p o rtu  
d n ia  28 g ru d n ia  i po zakończen iu  za ład u n k u  
w  d n iu  2 styczn ia  zażądał lodołam acza d la 
w y jśc ia  z p o rtu , łodołam acz p rz y b y ł dop iero  
5-go, je d n a k  p ra c a  jego  b y ła  ta k  n ied o sta te 
czna, iż  s ta te k  osiągnął w olne od lodu m orze

dopiero  17 stycznia. Ż ądanie ze strony  a rm a 
to ra  p o k ry c ia  s tra t zostało p rzez  c h a rte ru ją -  
cego odrzucone. P o w sta je  na tern tle  spór, 
w y m a g a ją c y  czasu i kosztów .

PR ZEŁA D U N EK  TO W A RÓ W  W PO R T A C H  
B E L G JI W  R O K U  1933,
O gó lny  p rz e ła d u n e k  tow arów  w 6-ciu 

p o rtach  B elg ji za ro k  1933 w y ra z ił się w  l i 
czbie 23,5 m iljonów  ton, w  tern na  w y ład u n ek  
p rzy p a d ło  13,2 m il. ton, zaś na  za ładunek  10,3 
m il. ton. Z te j  ilości tow arów  n a  sam ą Ant- 
w e rp ję  p rzy p ad ło  18,9 m il. ton, z czego w y- 
ładow ano  10 m il. ton, zaś załadow ano 8,9 mil. 
ton. D rug ie  m ie jsce  pod w zględem  ilości p rz e 
ład u n k ó w  z a ję ła  G andaw a, obró t j e j  w yniósł 
2,9 mil. ton.

WIADOMOŚCI CELNE, IMPORTOWE I EKSPORTOWE

W YM IANA HA N D LO W A  PO M IĘD ZY P O L 
SKĄ A H O L  A N D JĄ  W  R O K U  1933.
Bilans h and low y  polsko - ho lendersk i 

u k sz ta łto w ał się d la  P o lsk i w ro k u  1933 w y 
b itn ie  ak ty w n ie . W edług  dop iero  co op u b li
kow anych  danych  s ta ty s ty k i h o len d e rsk ie j, 
p rzyw óz z P o lsk i do H o la n d ji osiągnął w  ro 
ku  1933 w artość  16.182.000 flor. ho lendersk ich , 
gdy  ekspo rt z H oland ji do Polsk i — zaledw ie 
1.966.000 flor. ho lendersk ich . Pod w zględem  
im p o rtu  do H o lan d ji P o lska  z a jm u je  12-te 
m iejsce, zaś ja k o  konsum en t tow arów  ek s
p o rtu  ho lendersk iego  na  16-tem. N aogół b i
lans h an d lo w y  H o la n d ji je s t  p asy w n y  w  sto
sun k u  do znacznej ilości p ań s tw  e u ro p e jsk ich  
i p o zaeu ro p e jsk ich , jed y n ie  z W ielką  B ry- 
ta n ją , F ra n c ją . S z w a jc a rją , N o rw eg ją  i D an- 
j ą  b ilans hand low y  ho len d ersk i je s t  ak ty w n y .

BILANS H A N D LO W Y  STANÓW  Z JE D N O 
CZONY CH A P. ZA RO K 1933.
B ilans h and low y  Stanów  Z jednoczonych  

A m eryk i Póln. za rok 1933 zam k n ię ty  został 
saldem  dodatn iem  w wysokośc-i 226,766,892 
do larów , je s t  to sum a m nie jsza , niż w roku 
1932 o 62 m iljo n y  dolarów . W abso lu tnych  
liczbach  ek sp o rt Stanów Z jednoczonych  w y 
n iósł 1.675.974.574 doi. zaś im port 1.449.207.682 
doi. N ajw ięk sze  o b ro ty  hand low e St. Zjedn, 
m ia ły  z A ng lją , w yw ożąc na j e j  ry n k i to w a
rów  w arto śc i 311,7 m iljonów  do larów , zaś 
p rzyw ożąc  zaledw ie na  sum ę 111,2 mil. d o la 
rów. W yn ika  z tego, że saldo u jem n e  A ng lji 
w  h a n d lu  ze S tanam i Z jednoczonem i w y n io 
sło 200 mil. do larów .

DOSTAW Y DRZEWA ZAGRANICZNEGO  
D O  HOLANDJI.
S ta ty s ty k i h o len d ersk ie  w y k a z u ją  w  ro 

ku  1933 p rzesz ło  d w u k ro tn y  w zrost im portu  
d rew n a  z zag ran icy . I tak :' w  ro k u  1932 —
560.000 ton  zostało w y ładow anych  w  sam ym

ty lk o  p o rc ie  R o tterdam u , zaś w  1933 roku  —
1.125.000 ton.

N a jw ięk szy  w zrost w y k a z u je  eksport 
z Rosji do H o land ji. W  ro k u  1932 ekspo rt ten  
w yn iósł 200.000 t., w  1935 — 560.000 t., także  
je d y n ie  z tego d rzew a, k tó re  p rzy b y ło  do 
na jw iększego  p o r tu  ho lendersk iego , t. j. R o t
terdam u .

P rz y czy n a  je d n a k  (wzrostu tego nie leży  
w  lepsze j k o n ju n k tu rz e  b u d o w lan e j, a  je d y 
nie w  dążności im p o rte ró w  zao p atrzen ia  się 
na d łuższy  czas w  drzew o k o rzy s ta ją c , aż do 
końca  1935 r., ze zn iżonych  s taw ek  celnych, 
k tó re , ja k  w iadom o, I-go styczn ia  1934 r. zo
s ta ły  podniesione o ta k  zw any  p o d a tek  ob ro 
to w y  4% p lu s  i% . T a rc ica  zaś, a zarazem  
drzew o n ieobrob ione  w chodziły  dotychczas 
do H o lan d ji bez cła.

W obecnej chw ili c iąży  na  ry n k u , owa 
nagrom adzona ilość d rzew a w  sk ładach  im 
po rte rów , k tó rz y  n ad m iern ie  zak u p ili ten  to 
w a r w  roku  1933. C en y  w ięc m a ją  ten d en c ję  
zniżkow ą, szczególnie, że w  p rzec iw ieństw ie  
do p rzew id y w ań  k o n ju n k tu ra  budow lana  
i w ogóle p rzem ysłow a n ie u leg ła  polepszeniu .

D la  Polski sy tu a c ja  ta  je s t  n ieko rzystna , 
zw łaszcza, że w sk u te k  sp ad k u  w a lu ty , C ze
chosłow acja  m oże w  obecnej chw ili oferow ać 
d r ze w o sw oje  tan ie j.

N iepoko jąco  też dz ia ła  pog łoska ciągle 
w racającego  p ro je k tu  skontyngentow m nia im 
p o rtu  do H o land ji d rzew a  obrobionego, ce
lem  p o p arc ia  ro z w ija ją c y c h  się w  H o lan d ji 
ta r ta k ó w  i fa b ry k  ob róbk i drzew a. (P. I. E.)

URZĄDZENIE CHŁODNICO WE NA STAT
KACH SYENSKA ORIENT LINE

Svenska O rien t L ine, s ta tk i k tó re j  u trz y 
m u ją  b ezpośredn ią  re g u la rn ą  k o m u n ik ac ję  
pom iędzy  G d y n ią  a B liskim  W schodem , za 
o p a trz y ły  dw a ze sw ych sta tków , k u rs u ją 
cy ch  n a  te j  lin ji, w  chłodnie. D a je  to m oż
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ność ekspo rte rom  po lsk im  m asła, j a j  i innych  
p ro d u k tó w  spożyw czych, k o rzy s ta ć  raz  na  
m iesiąc  z u rząd zeń  ch łodn iczych  ty ch  sta tków  
p rz y  eksporc ie  sw ych p ro d u k tó w  na B liski 
W schód.
NIEWŁAŚCIWE METODY PRZY IMPOR

CIE TOWARÓW POLSKICH D O  INDYJ 
BRYTYJSKICH.
M etody hand low e firm  ekspo rtow ych  

po lsk ich  n a su w a ją  w  dalszym  ciągu  pow ażne 
zastrzeżen ia , zw łaszcza, że n ieznajom ość zw y 
czajów  p rz y ję ty c h  w  h a n d lu  m iędzynarodo 
w y m  cech u je  zarów no firm y  m ałe, ja k  i n ie
je d n o k ro tn ie  firm y , p row adzące  tra n z a k e je  
eksportow e na szerszą skalę  od szeregu ju ż  
lat. Zw łaszcza p rz y  zdobyw an iu  ry n k u  dla 
tow arów  po lsk ich  kw est ja  w łaściw ego o fero 
w an ia  to w aru  i znajom ości p rzep isów  im p o r
tow ych  je s t  n iezm iern ie  w ażna. T ak  np. p rzy  
n aw iązy w an iu  stosunków  h and low ych  z ry n 
k iem  In d y j B ry ty jsk ich  często no tow ane są 
fa k ty  zupełn ie  n iew łaściw ego p o d e jśc ia  ek s
p o r te ra  polsk iego  cło odb io rcy  in d y jsk ieg o , na  
co n ie je d n o k ro tn ie  zw raca liśm y  uw agę. — 
O sta tn io  z d a rzy ł się w yp ad ek , że f irm a  p o l
ska, o fe ru jąc  to w ar cif B om baj, w prow adziła  
zastrzeżen ie  ry z y k a  d o staw y  na  rzecz od b io r
cy. System  tak i n ie  je s t  p rz y ję ty  w  stosun
kach m iędzynarodow ych . Pojęcie  „c. i. f.“ w y 
k lucza  ry zy k o  odbiorcy , a zastrzeżenie , że 
odb iorca  n ie m a p ra w a  b rak o w a n ia  tow aru  
p rz y  jeg o  odbiorze zgó ry  p rz e k re ś la  m ożli
wość zaw arc ia  tra n z a k c ji  i w p ro w ad zen ia  
now ego tow aru  na ry n ek . W  celu  un ik n ięc ia  
n adużyć  w  ty m  w zględzie  ze s tro n y  od b io r
ców, is tn ie ją  in s ty tu c je  p rzy s ięg ły ch  „surve- 
y o rs“ , k tó re  uznane  są za n a jle p szą  form ę 
o b rony  in te resów  i l ik w id a c ji  p re te n s ji za
rów no sprzedaw ców  ja k  i odbiorców  z a g ra 
nicznych.

(K onsulat R. P. w Bom baju.)

ZMIANY PRZEPISÓW CELNYCH I DEW I
ZOWYCH ZANOTOW ANE PRZEZ P.I.E 
W  OKRESIE O D 7 D O  27 LUTEGO 1934.
AR G EN TYNA . Stosow nie do zarządzenia z dnia 

19. I. 34. kurs pesa zw iązany został z kursem  funta 
szterlinga, przyczem  stosunek ustalono w następującej 
w ysokości 1 £  — 15 pesów  papierowych.

D ekretem  rządu argentyńskiego z dnia 26 grud
nia 1933 roku (ogłoszonym w D zienniku Urzędowym — 
Boletin Ofi-cial — dnia 2. I, 34.), została  wprowadzona 
zniżka celna w wysokości 50 proc. obecnego cła dla 
ananasów  pochodzenia brazylijskiego. Zniżka ta  zosta
ła udzielona wzamian za zniżkę cła brazylijskiego od 
ekstrak tu  ąuebracho pochodzenia argentyńskiego w w y
sokości 10 proc. P ierw otnie rząd  argentyński żądał zniż
ki 25 proc.

A U ST R JA . Z mocą obowiązującą w stecz od 1, I. 
34. ustalone zo sta ły  kontyngenty austrjacko-francuskie  
na r. 1934, przyczem  szereg kontyngentów  obejm uje 
towary nowe. m. in. drut i stal, m aszyny, pom py i kom 
presory, kotły, ubrania, przybory sportow e.

O płata licencyjna pobierana przy im porcie do 
A ustrji jęczm ienia pastew nego, owsa, kukurydzy .i mąki 
pastew nej, podw yższona została  w dniu 3. II. 34 z 1 na 
3 szyi. od 100 kg.

Z dniem 8 lutego w eszła  w życie m ała now ela  
celna, przyczem  podw yższone zosta ło  cło na drób ży 
wy i bity (cło na dziczyznę nie u legło  zm ianie), jaja, 
żółtko, żółtko d la celów  garbarskich, w ieprzow inę do 
wyrobu salam i, przędzę jutową, siedzen ia i poręcze 
z dykty do krzeseł, kwas siarczany do wyrobu sztucz
nej żyw icy, krochmal z kukurydzy, itp.

A FG A N IST A N . W edług ostatnich zarządzeń z su
my dewiz uzyskiwanej ze sprzedaży skór jedna trzecia 
jest wolna, następna część musi być sprzedana władzom 
po kursie dnia, a o sta tn ia  trzecia  część obracana jest na 
zakup towarów zagranicznych.

A L B A N JA . W prowadzoną została  zmiana w tary
fie celnej w ten  sposób, że skreślona została  poz. 19a; 
podpadające pod nią tłuszcze zw ierzęce clone' są w ed
ług pozycji 19 a i b zależn ie od gatunku. Pozatem  
zniesiona została  różnica w  cleniu jedwabiu naturalne
go i sztucznego, tak, że jedwab sztuczny i wyroby o p ła 
cają takie sam e cło, jak wyroby z jedwabiu natural
nego,

BELG JA. Rząd belgijsk i w ypow iedział się za pro
jektem  m inistra finansów w spraw ie zm iany op łat po
bieranych od towarów zagranicznych. Podw yższony ma 
być podatek od uboju, oraz pobierana 5 proc. opłata  
od towarów zagranicznych.

Przydzielony został dodatkow y kontyngent w wy
sokości 50 000 kg. na tkaniny jedwabne (poz. 504 i 511). 
— przyczem dla otrzym ania licencji im porter musi w y
kazać się, że przed 1 stycznia 1933 r. zarejestrow any 
był jako odbiorca tych  towarów. W edług doniesień 
prasy, podw yższony został mnożnik na cały szereg po- 
zycyj taryfy  celnej; w pierwszej linji zwyżką objęte zo
sta ły  konserwy, produkty  chemiczne, w yroby z papieru , 
apara ty  i części do m aszyn i rowerów.

W  Nr. 40 M onitora Belgijskiego z dnia 9 lutego 
rb. ukazało się rozporządzenie królew skie ograniczają
ce przywóz do Belgji skór w yprawionych (peaux prepa- 
rees.) Ograniczenie to obejm uje pozycje 460— 470 tar. 
cel. Rozporządzenie weszło w życie z dniem 11. II. 
1934 r. Licencyj im porterom  tych artykułów  udziela 
M inisterstwo Przem ysłu i H andlu W ewnętrznego.

Zapow iadana od dłuższego czasu zmiana taryfy
celnej belgijskiej została  w prowadzona w życie, W  w y
żej wymienionej zm ianie chodziło głównie o reorgani
zację ta ry fy  celnej z 1924 r, i dostosow anie jej do w y
mogów obecnego technicznego i gospodarczego rozw o
ju. Zmianami celnemi objęte zostały m. in. tłuszcze ro 
ślinne, siarka, oleje lekkie nierafinowane, średnie i cięż
kie, kwas saletrzany, kwas siarczany, chlorek w apnia
itp. produkty  chemiczne, farby, walizy, torebki itp.. ak u 
mulatory, apara ty  telefoniczne i telegraficzne, m ikrofo
ny, abażury na lampy, filmy itp.

BRAZYLJA, Prace nad reformą brazylijskiej ta 
ryfy celnej dobiegaią końca. Przypuszczaln ie w szystk ie  
staw ki ustalone będą w m ilrejsach papierowych, różne 
dodatkow e op łaty  zostana zastąpione jedną wys. 10 
proc. należności celnej. W ytyczną nowej taryfy będzie  
ochrona w łasnego przem ysłu.

Bank B razylijsk i utrudnił w ostatnich czasach  
przydzia ł dewiz na cele im portu takich artykułów  
przem ysłowych, które są produkowane przez fabryki
krajowe,

CZECHOSŁOW ACJA. M inisterstwo finansów o g ło 
siło  dekret, na m ocy którego w dn. 13 lutego zregla-
m entowany zosta ł im port papieru pakowego i rotacyj
nego (poz. 287 i 296 a tar. celnej czechosłow ackiej). 
R ów nież w okresie od 9 do 24 lutego 1934 ograniczony  
zosta ł import skór surowych (poz. 83); baw ełny suro
wej (poz. 180), przędzy konopnej i jutowej (202); w e ł
ny surowej (220), pierzy czesankowej (225). jedwabiu  
(242), kauczuku (304), m etali n ieszlachetnych (488), pro
duktów chem icznych pom ocniczych (622d). R ozporzą
dzenie to nie dotyczy towarów w ysłanych  przed 9 lu 
tym; licencje nie podlegają opłacie.

Projektow ane jest w prowadzenie reglam entacji 
im portu rak ie t tenisowych i op łaty  licencyjnej na te  
tow ary w wys. 5 proc ad valorem.



U staw a walutow a z 15. II. 34 w prow adziła odstą
pienie korony czeskiej od parytetu złota, przyczem  ja
ko m otyw w ysunięto dysproporcję m iędzy w artością ko
rony wewnątrz kraju i zagranicą d kw estję pokrycia  
obiegu banknotów. O bniżenie zaw artości złota  wynosi 
16.66 proc.

D A N JA . Stosow nie do przydziału dewiz, jaki na
stąp ił w ostatnich dniach oblicza się, że w  okresie do 
połow y maja rb. przywóz towarów wolnych od ograni
czeń w yn iesie  95 milj. kor. duń., przyw óz w ęgla —  25 
miilj., zbóż i produktów  paszy —  60 m ilj. kor., innych  
towarów w ym agających pozw olenia —  152 m ilj. kor., 
przyczem  50 m ilj. koron pozostaje jako rezerwa.

Spodziew ane są dalsze ograniczenia w  w ydaw a
niu pozw oleń dew izow ych na zboża. D otychczas przy
dział dewiz na zboża dokonyw any był w granicach 75 
proc. przywozu w r. 1932, a na paszę w wys. 100 proc.

EKW ADOR. U kazało  się  rozporządzenie w ykonaw 
cze do ustaw y z 9. 12. 33 o gospodarce finansowej. 
P rzy w yw ozie 25 proc. dewiiz musi być oddawane B an
kowi Centralnemu, przyczem  wyw óz nastąpić m oże ty l
ko na podstaw ie pozw olenia wspom nianego Banku. W  
w ypadku w ym iany kom pensacyjnej dozw olony jest w o l
ny wywóz, o ile  przedm iotem  importu są artykuły n ie
zbędne do życia.

FIN L A N D JA . W celu popierania wywozu zosta ły  
Ustalone prem je eksportow e na m asło w wys. 6.50 Fmk., 
na ser w pudełkach —  1.50, jaja —  .2,50, m ięso w ieprzo
we solone i w ędzone —  3.25, inne w ieprzowe —  2.50 
Fmk. od 1 kg.

FR A N C JA . W  imyśl ośw iadczenia min. handł. 10% 
kontyngentów  w ęglow ych będzie zarezerw owane i u ży 
w ane jako narzędzie w rokowaniach handlow ych w celu  
uzyskania ułatw ień im portowanych dla towarów fran
cuskich.

W edług doniesień prasy projektowane je st  w prow a
dzenie zakazu importu pszen icy  w wypadku kiedy zbiory 
będą w ystarczające i ustanow ione 65 proc. udziału  kra
jowej pszenicy przy przem iale zbóż i ustanow ienie kon
troli handlu pszenicą i mąką pszenną.

W yczerpany zosta ł przydzielony B elgji i H olandji 
na m ocy traktatu z 5 kw ietnia 1931, ulgow y kontyngent 
na konie.

Dekretem  z dnia 18 lutego 1934 r. podw yższony zo 
sta ł z 705 na 780 q kontyngent na dykty w okresie od
1 styczn ia do 31 marca 1934 r.

G RECJA. Suma dewiz przeznaczonych na cele im 
portu potrzebnych G recji wyrobów przem ysłow ych z o 
stała  na m ocy postanow ienia min. finansów pow iększo
na z 5 na 10 m ilj. drachm. Ponadto zezw olono na w y 
kupienie towarów złożonych na sk ład przed dniem  
7 m aja 1932 r.; odnośni im porterzy dostaną t. zw, k s ią 
żeczki stosow nie do rozm iarów dokonanego przywozu.

R ozporządzenie m inistrów gospodarki narodowej,
i finansów  dozw oliło  kupcom na import towarów zagra
nicznych (z w yjątk iem  produktów luksusowych) pod w a
runkiem eksportu równej wartości tytoniu zbiorów z 1930 
r. i lat wcześniej szych.

Ilość towarów w  ten sposób im portowanych zosta 
ną określone w pozw olen iu  wydanem  przez m inistra go
spodarki narodowej, który również w yszczególn i warunki 
i gwarancje takiej wym iany.

H O LA NDJA . Istnieją projekty importu niektórych  
ziem iopłodów  z  Indyj H olend. przez M onopol Przywozu  
Zbóż i Z iem iopłodów  z  om inięciem  klauzuli najw iększe
go uprzyw ilejow ania.

W  dniu 13 lutego 1934 roku ukazało się  rozporzą
dzenie M inisterstw a Spraw Ekonom icznych, kontyngen
tujące wwóz azotow ych naw ozów sztucznych (m ianowicie 
„Leunasalpeter", i „K alkam m onsalpełer" i nitratów am o
nu, siarczanu amonu, saletry wapniowej) na okres od 1-go 
styczn ia  br. do 1 lipca br. Okres od 1 styczn ia 1933 r. 
do 30 czerw ca 1933 stanowi podstaw ę obliczeń w ysokości 

kontyngentów  ustalonej na 100 proc.
Na m ocy dekretu  z dnia 7 lutego 1934 r. wym agane  

są św iadectw a pochodzenia przy im porcie kaszy. W  
związku ze ^kontyngentow aniem  im portu wyrobów szk la
nych ogłoszone zosta ło  rozporządzenie w yjaśniające, że 
skontyngentow aniu nie podlegają szkła do lamp i przed
m ioty oszklone stanowiące części towarów nieszklanych

i przedm ioty szklane dom. użytku w połączeniu z m eta la
mi szlachetnem i lub nieszlachetnem i i szkło opatrunkow e 
z częściami metalowemi, służącemi jako zamknięcie.

W ysokość kontyngentów  im portowych na fajans jest 
następująca:

Fajans: Lata bazow e  1929/30. Ustawowo przysłu 
guje kontyngent w wysokości 35 proc. przeciętnego im
portu  la t bazowych. U przednio przysługiw ał kontyngent 
w wysokości 75 proc. tychże la t bazowych. F ajans sa
n itarny: L ata  bazowe 1928/29/30. Ustawowy kontyngent 
15 proc. uprzednio —  85 proc. Ceram ika ścienna: L ata 
bazowe 1928/29/30. Ustawowy kontyngent 30 proc., 
uprzednio 61%,

K ontyngenty ustalono na czas od 1 lutego 1934 r. 
do 1 lutego 1935 r. P olska posiada w tym  zakresie kon
tyngenty ustalone umową kontyngentową z dnia 13-go 
kw ietnia 1933 r.

Przem ysłow cy w ystąpili do rządu z żądaniem skon- 
tyngentow ania im portu ju ty  i, wyrobów, zaznaczając, że 
im port z  Belgji i Czechosłowacji stw arza bezrobocie w 
fabrykach holenderskich. N arazie żądanie to zostało za
łatw ione odmownie.

R ozporządzenie M-wa Spraw  Ekonomicznych ustala 
iż zarządzenia kontyngentow e nie obejm ują: szkieł lam 
powych, wyrobów szklanych, stanowiących część arty k u 
łów wykon, nie ze szkła, wyrobów, m aterjałów  i tkanin, 
sporządzonych ze sztucznego jedw abiu z domieszką 
prawdziwego jedw abiu lub w ełny oraz ze sztucznego 
jedw abiu im pregnowanego gumą.

Rozporządzeniem  z dnia 12 lutego 1934 r, skontyn- 
gentowany został im port naw ozów  sztucznych na okres 
od 1 styczn ia do 30 czerwca 1934 r, K ontyngent w yn o
si 100 proc. przeciętnego importu od styczn ia do Czerw
ca 1933 r. przy im porcie wyżej w ym ienionych towarów  
wym agane jest przedkładanie św iadectw a pochodzenia. 
Na m ocy dekretu z dnia 31 styczn ia 1934 r. m aterjały  
do obicia mebli, sukno dla celów  przem ysłow ych, w y e
lim inow ane zosta ły  z skontyngentow ania importu m a
terjałów  półw ełnianych, to samo odnosi się do szlafro
ków i p łaszczy nieprzem akalnych męskich, konfekcji 
futrzanej i  p łaszczy nieprzem akalnych dam skich i odzie
ży sporządzonej całkow icie z gumy, fartuchów i p łasz
czy gumowych. Rozporządzeniem  z dnia 14 lutego 1934 
r. obniżony został kontyngent na skóry w ten sposób, 
że zam iast dotychczasow ych 100 proc. wprowadzono 15 
ewent. 25 proc. im portu lat bazowych.

IN D JE  HOLENDERSKIE. Z dniem 14 lutego 1934 
weszło w życie rozporządzenie, na mocy którego skon- 
tyngentów any zosta ł im port wyrobów włókienniczych, 
Jak o  bazę ustanowiono rok 1930.

Rząd Indji holenderskich w prow adził z dniem 14 
lutego kontyngenty na następujące wyroby tekstylne: 
m aterjały baw ełniane, kolorow e, oraz sarongi ze sztucz
nego i naw półsztucznego jedwabiu. K ontyngenty w w y 
sokości 100 proc. importu roku 1930 otrzym ują im por
terzy, którzy są w  stanie przedstaw ić dow ody w ysokoś
ci ich importu w roku bazowym . Narazie kontyngent 
ustalono na przeciąg 3 m iesięcy, zostanie on jednak n ie 
zaw odnie przedłużony.

W P. IR LA N D JA . Rozporządzeniem  z dnia 6 lu 
tego 1934 r. podw yższone zosta ły  staw ki celne na cu
kier, m elasę, glukozę, sacharynę i wyroby cukiernicze 
(poz. 127 tar. celnej irlandzkiej.)

Na m ocy dekretu z dnia 15 lutego wprowadzona  
została  reglam entacja im portu w szelkiej paszy dla b y 
dła. —

JU G O SŁ A W JA . W  m yśl obow iązujących przepi
sów należy przy w noszeniu w niosku o przydział dewiz  
przedkładać dowód, stw ierdzający, że dana firma op ła 
ciła  w szystk ie należne podatki. Bez dow odu takiego  
uzyskanie dewiz jest niem ożliwe,

ŁOTW A. K om isja Regulow ania Przyw ozu ustaliła  
kontyngenty na II. kw artał rb. N aogół zosta ły  one zno
wu ograniczone, przeciętnie' o 10— 15 proc. w porów na
niu z I-szym  kw artałem  rb.

NIEMCY. W edług zarządzenia ,,R eichstełle fair 
Deyisenbewirtschaftung" w ysokość przydziału  pozw o
leń ;na im port tow arów  w  marcu rb. w ynosić m oże najw y
żej 50 proc. sumy podstaw ow ej.



U chw ała Rady M inistrów z dnia 19. 2 . 1934 r. 
w prow adziła zaostrzenie przepisów  dew izow ych w N iem 
czech. Szczególn ie ostrym  karom poddany zostanie n ie 
legalny w yw óz zagranicę dewiz, papierów  w artościo
wych, m etali szlachetnych itp.

NIKARAGUA, Stosownie do obwieszczeń rządo
wych kontro la dewizowa będzie nadal utrzym ana, p rzy 
czem jednocześnie wydane m ają być zarządzenia m ają
ce na celu podniesienie wytwórczości krajow ej,

NO RW EG JA, Z dniem 19 lutego 1934 r, w eszło  
w życie rozporządzenie w prow adzające przymus znako
wania krajem  pochodzenia im portowanych ołówków  
i pasów  transm isyjnych,

PA LEST Y N A . Wtprowadzone zosta ły  zw yżki cła 
na zasuw y m etalow e, zapalniczki, gwoździe’ żelazne  
i só l kuchenną,

PO R TUG ALSK IE POSIADŁOŚCI. —  M OZAM 
BIK. Dekretem  Nr, 674 wprow adzone zosta ły  zm iany 
celne, polegające na zm ianie cła ad valorem  na cła sp e
cyficzne.

RUM UN JA , D otychczas od d zia ły  Banku Naro- 
wego m iały  m ożność przydzielania dewiz do sumy 50 
tys. lei. W szystk ie prośby o przydzia ł sum w yższych  
m uszą być kierow ane do centrali rum uńskiego Banku  
Narodowego.

ST A N Y  ZJEDNOCZONE. Obowiązujący jeszcze  
do czasu zn iesien ia  prohibicji zakaz importu cukierków  
czekoladow ych napełnianych likierem  łub alkoholem  
obow iązuje i obecnie, tak, że import tych towarów jest 
całkow icie zakazany.

O głoszono rozporządzenie, w m yśl którego zn ies io 
no zarzut dumpingu rosyjsk iego w zakresie zapałek  
i drzewa; w związku z tern, zarządzenia antidum pingo- 
we oraz zakaz przywozu drzewa sow ieckiego uchylono.

SY RJA. Rozporządzeniem  z dnia 28 grudnia 1933 
z mocą obow iązującą od 1 I. 1934 r. obniżone zostało  cło  
w stosunku do państw  opłacających taryfę minimalną 
do w ysokości 11 proc, ad valorem  na odpadki ryżowe  
(poiz. 35 C now a), słód  (40 ter. u) kw aśny siarczan so 
du, (499 A) chlorek wapniow y (449 B.)

U N JA  POŁUDN. AFRYK. W  związku ze zn ies ie 
niem system u zwrotu ceł przy w yw ozie konfekcji p o l
skiej, zosta ły  skasow ane stosow ane dotychczas wobec  
odzieży polskiej cła t. zw. antydumpingowe w Unji Po- 
łudniow o-A f rykańskiej.

W. B R Y T A N JA . P rzed łożony został do zatw ier
dzenia projekt zw yżki cła  na cynk i m ąkę pszenną. 
Z dniem 13 lutego 1934 r. w esz ła  w życie zw yżka dodat
kow ego cła w w ysokości 20 proc. na tow ary pochodzą
ce z Francji, a m ianow icie i  odzież w szelk iego rodzaju, 
obuwie, pierze, kw iaty  sztuczne, skóry futrzane, towary  
całkow icie lub częściow o z jedwabiu itp. P rzy im porcie 
wyżej w ym ienionych towarów iz innych państw  w ym a
gane jest przedkładanie legalizow anych św iadectw  p o 
chodzenia.

Z mocą obowiązującą od 16 lutego 1934 r. obniżo
ne zostało  cło z 20 na 15 proc. ad valorem  na wyroby  
skórzane z m etalowem i.

P rzyjęty  zosta ł projekt w prow adzenia przymusu 
znakow ania krajem  pochodzenia k leju z kukurydzy.

Z dniem 7 marca 1934 r. w ejdzie w życie  rozporządze
nie, na m ocy którego, w szelk ie  wycinki z gazet, k sią
żek, obrazy olejne lub akw arele wolne są od cła, nato
m iast w szelk ie katalogi, cenniki w ilości powyżej 13 szt. 
(za w yjątkiem  m ałych przesyłek  jako druk) opłacają  
cło w w ysokości 20 (proc. ad valorem,

W ĘGRY, W prowadzono zakaz przywozu naw o
zów potasow ych w stan ie surowym  oraz skoncentrow a
nych (poz. 296 a).

W ŁOCHY. Staw ka na drób (poz. 12 w łosk . tar. 
cel.) łącznie z m nożnikiem  (2) wynosi po ostatnich  
zm ianach 300 lir,, 100 lir. zaś wynosi jedynie staw ka  
zasadnicza.

Dekretem  Nr. 98 z  dnia 5 lutego 1934 („G azzetta 
Ufficiale'' z dnia 8 . II. Nr. 32) ustanow ione zostało  
łącznie cło w w ysokości 30D lir. za kw. na m iód w szelk ie
go rodzaju poz. 42 wł. tar.) w m iejsce dotychczasow ego  
cła na m iód naturalny św ieży (110 lir.) i inny (367 lir.) 
Tym sam ym  dekretem  podw yższone zostaje  cło na klej 
z glutyny (ex. 803 d) z 88,10 lir. na 250 lir. za kw.

„G azzetta U fficiale" z  dnia 7. II, ogłasza, dekret 
Nr. 88 z daty 5 lutego 1934 r., który ponownie rew i
duje reżim im portowy o lejów  m ineralnych. W  szczegó l
ności o leje m ineralne surowe, przeznaczone do rafinerji 
(z poz. 643 a, 2) uw olnione zostają  od cła (dotąd o p ła 
cały  c ło  22 lir. za kw .), staw ka zaś na o leje surowe in
ne (643 a. 3) zostaje obniżona z 88.10 lir. na 12 lir. za 
kw. R ów nocześnie zostają obniżone cła  na o leje  sm aro
we, z 44 lir. na 25 lir, za kw., na naftę z 88.10 lir na 
12 lir., na benzynę iz 88.10 lir, na 12 lir,, na inne o leje  
(poz, 643 e) z  88,10 lir. też  na 12 lir. Pochodne d esty 
lacji olejów  m ineralnych dla rafinerji (poz. 644 b) zo 
stają uw olnione od cła, inne (644 c) opłacać będą 12 
lir. za kw. zam iast 88.10 lir.

W szystk ie  wym ienione artykuły zo sta ły  uw olnione  
od cła ad valorem.

Rów nocześnie jednak zostaje rozszerzony zakres 
stosow ania taksy konsum cyinej od sprzedaży olejów  
m ineralnych, przyczem  staw ki tej zostają  znacznie p o d 
wyższone, D ekret ustanaw ia następujące staw ki taksy  
kcnsum cyjnej:

1. O leje m ineralne surowe, inne (poz. 643 a 3) 
—  Lit. 68 za kwintal.

2 . O leje m ineralne sm arowe (poz. 643 b). —  Lit. 
55 za kw intal.

3. N afta (poz. 643 o) —  Lit. 93 za kwintal.
4. Benzyna (poz. 643 d) —  Lit. 161 za kwintal.
5. O leje m ineralne inne (poz. 643 e) —  Lit. 102 

za kw intal.
Prócz tych ustala dekret dalsze taksy na olej wa- 

selinow y biały do użytku przy przerobie ryżu —  L, 22 
za kw. o leje  sm arowe do fabrykacji białych olejów  —  
L, 35 za kw., i na eter naftow y do użytku przy fabry
kacji esencyj kw iatow ych —  L. 80 za kw.

W  związku z obniżką ceł im portowanych na oleje  
m ineralne zostaje  obniżona granica wym iaru tary na 
pow yższe artykuły z 73.40 lir. na 10 lir. (art. 1 n. 2 
przepisów  o tarze.)

MOŻLIWOŚCI HANDLOWE i EKSPORTOWE
FIRM Y ZAG RANICZNE PO SZ U K U JĄ C E  K ONTAK TU  

Z EK SPORTERAM I POLSKIM I.
D zia ł kom isow y firmy palestyńskiej obejm ie re 

prezentacje polskich firm eksportow ych. E/4243/46/Ch.
Firm a reprezentacyjna w P alestyn ie  zain teresow a

na jest ohjęciem  zastępstw  towarów polskich  
E/2405/34/Ch.

Firm a szkocka pragnie objąć przedstaw icielstw a  
firm polskich. E /l 180/3B/Ch.

Jeden  z kupców z Chicago, m ający w dzielnicy  
businesow ej m iasta duży sk ład  m aterjałów  i przyborów  
biurowych zm ienia sw ych dotychczasow ych dostaw ców  
i pragnie różne artykuły w pow yższej branży nabywać 
w P olsce. P/3617/61/R,

Firm a m altańska pragnie zakupyw ać w P olsce  
w szelkiego rodzaju artykuły, jako to; m aterjały na 
ubrania m ęskie, gabardiny, lik iery , skóry na obuwie 
gałanterja skórzana, skórzane kurtki dla szoferów, skó
ry w ołowe, parafina, wyroby cukiernicze itp. P/5081/3B/ 
Sz, —•

Firm a kolum bijska pragnie nawiązać kontakt z fir
mami polskiem i różnych gałęzi wytw órczości, a w ięc  
z branży w łókienniczej, konfekcyjnej, drzewnej. Zbyt 
w Kolumb j i mogą znaleźć również biel cynkowa, m ącz
ka kartoflana, dekstryna, bibułka papierosowa, meble 
gięte, naczynia em aliow ane, rękaw iczki. )P/3998/3C/Sz.

Firma tuniska interesuje się  importem żarówek  
i bateryj do lamp kieszonkow ych. p/5021/50/G rz.
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Firm a angielska zainteresow ana jest w  im porcie  
żeliw nych w anien em aliow anych, P/5032/44/Grz.

Na terenie holenderskim  istn ieją duże m ożliwości 
zbytu skrzynek do opakowania herbaty, wykonanych  
z trip lexu. P/4704/40/Ba.

Firm a południow a-afrykańska naw iąże kontakt 
z eksporteram i dykt olchow ych i brzozowych, interesu
ją ją także dykty, których pow ierzchnia jest wykonana  
z dębu. P/4705/40/Ba.

Firm a niem iecka pragnie nabywać w  Polsce, róż
nego rodzaju wyroby drewniane do urządzeń kuchen
nych, jak: łyżk i, wałki, m łotki do m ięsa, skrzynki do 
noży itp. P/4788/4C/Ba.

Firm a francuska interesuje się  im portem  tanich  
koców  w ełnianych i baw ełnianych. P/4362/46/Z.

Firm a południow o-afrykańska, interesuje się im 
portem  m anufaktury baw ełnianej, w yrobów dzianych  
bawełn., w ełnianych i jedwabnych, bielizny, ręczników, 
konfekcji, rękawiczek, kostium ów  kąpielow ych tkanin  
w ełnianych i jedwabnych. P/4219/3B/Ż.

Firm a angielska interesuje się  im portem  z Polski 
obuwia skórzanego oraz skór w ierzchnich dla obuwia 
m ęskiego i dam skiego. P/4389/64/Z.

B liższe  inform acje w  pow yższych spraw ach u zy 
skać mogą zainteresow ani eksporterzy w Państw owym  
Instytucie Eksportowym . P rzy zgłoszen iu  należy pow o
łać s ię  na odnośny numer. Firm y, które nie pozostaw a
ły  dotychczas w bliższym  kontakcie z Instytutem , w in
ny nadesłać jednocześnie sw e referencje.

OFERTY I ZAPYTANIA FIR M  AMERYKAŃSKICH.

Nr. 2150/33 —  Fabryka w szelk iego rodzaju artykułów  
gum owych odda przedstaw icielstw o na Polskę,

Nr. 2206/33 —  K upiec now ojorski w drodze wym iany  
za towary polsk ie oferuje szm aty dla przem ysłu  
włókienniczego.

Nr. 2966/33 —  Fabryka spożyw czych przetworów zbo
żow ych interesuje się  importem kaszy grycza

nej z Polski.

Nr. 2972/33 —  Firm a w branży handlu drzewem  reflek
tuje na zakup 3 do 5 m iljonów  stóp bieżących  
jodłow ych desek do szalow ania t. zw, „ceiling  
boards“.

Nr. 3093/33 —  A gent now ojorski pragnie rozpocząć 
pertraktacje w celu objęcia przedstaw icielstw a  
polskiej fabryki wódek i likierów.

Nr. 3141/33 —  Pow ażne przedsiębiorstw o rzeźnicze go
tow e jest zakupić pęcherze w ołow e w Polsce.

Nr. 3149/33 —  P olsk i dom im portowo - eksportow y  
w N ew  Yorku poszukuje odbiorców złom u żelaz
nego w Polsce.

Nr. 3209/33 —  Importer wosku ziem nego chce nawiązać 
stosunki z polskim i producentam i tego artykułu.

Nr. 3276/33 —  Firm a now ojorska interesuje się  zaku
pem odpadków w łókienniczych w P olsce, w szcze
gólności jutowych.

Nr. 3565/33 —  Inżynier, dośw iadczony eksporter oferuje  
sw e usługi przy uskutecznianiu zakupów artyku
łów  technicznych w Stanach Zjednoczonych.

Nr. 3626/33 —  Firm a w N ew  Yorku trudniąca się do
stawą m akulatury, złom u żelaznego i w szelkiego  
rodzaju szmat, poszukuje odbiorców.

Nr. 3703/33 —  Dom agenturowy w N ew  Yorku, specja
lizujący się w dostaw ie aparatów radjow ych i Przy
borów elektrycznych, pragnie naw iązać kontakt 
z polskim  im porteram i tych artykułów.

Nr. 3740/33 —  Fabryka celu loidu w N ew  Yorku odda 
przedstaw icielstw o na Polskę,

Nr. 3742/33 —  A gent kom isjoner w  N ew  Yorku w bran
ży handlu szm atam i baw ełnianem i i wełnianem i 
poszukuje odbiorców w  Łodzi, B ielsku i B ia łym 
stoku.

Nr. 3883/33 —  Fabryka tkanych etyk iet płóciennych  
oferuje używ ane krosna do wyrobu w stążek nada
jące s ię  również do w ytw arzania etykiet.

Nr. 3885/33 —  Fabryka jedwabnych pończoch poszuku
je odbiorców w Polsce.

S P R A W Y  T A R Y F O W E
ULGI DLA POŚPIESZNYCH PRZESYŁEK 

DROBNICOW YCH POCIĄGAM I PO- 
ŚPIESZNEMI O D GRANICY AUSTRJA- 
CKO-CZECHOSŁOWACKIEJ D O  STA- 
CYJ POLSKICH.
O d d n ia  .15. bm. w prow adzone zosta ły  u l

gow e s taw k i n a  przew óz pośpiesznych  p rz e 
sy łek  d robn icow ych  o w adze n iep rzek racza- 
.jącej 60 kg  ocł sztuki, n ad aw an y ch  pociągam i 
pośpiesznem i od g ran icy  austrjacko -czecho - 
słow aek ie j w  B reclav  do s ta c y j po lsk ich . U l
gow a staAvka w ynosi 22,57 zł od 100 kg  i m oże 
być  stosow ana p rz y  osiągnięciu  m inim alnego 
k o n ty n g en tu  120 t.do  w szystk ich  4 5 s ta c y j p o l
skich, do k tó ry c h  są p rzew id z ian e  ulgow e 
s ta w k i op łat p rzew ozow ych . Do tego k o n ty n 
gen tu  w łącza się rów nież  p rze sy łk i d ro b n ic o 
w e n ad aw an e  ze s ta c ji W ien-N ordbahnhof do 
po lsk ich  s tacy j p o rto w y ch  na podstaw ie  ta 
ry fy  a r ty k u ło w e j Nr. 1 (czechosłow acko-pol- 
sk ie j ta ry fy  p o rto w ej).

P rz y  p rzew ozie  w ysoko  - w artośc iow ych  
tow arów  ro zs trz y g a ją c ą  d la w y b o ru  drogi 
je s t  w  p ie rw szy m  rzędzie  szybkość przew ozu, 
w obec czego now o w prow adzona  u lga  ta ry fo 
w a  należyc ie  w y k o rz y s ta n a  p rzez  in te re sa n 

tów  m oże stanow ić o sk ie ro w an iu  cło G dyni 
znacznych  tran sp o rtó w  w arto śc iow ej d ro b n i
cy  z A u s tr ji  i za n ią  po łożonych  k ra jó w  do 
k ra jó w  b a łty c k ic h  i skandynaw sk ich .

Poniew aż owoce św ieże (w inogrona, ow o
ce południow e) p rzew ożone są na podstaw ie 
n ad e r n isk ich  staw ek  op łat p rzew ozow ych  od 
p rze jśc ia  g ran icznego  w łoskiego  pod  B renero  
do 'Szczecina av tra n z y c ie  p rzez  N iem cy do k r a 
jó w  sk an d y n aw sk ich  i b a łty c k ic h  m ożność 
p rzew ozu  w y że j w spom nianych  p rze sy łek  od 
g ran ic y  a u s tr ja c k ie j  do G d y n i za staw kam i 
bezpośredn iem i d a je  sposobność przew ozu 
ty ch  owoców p rzez  G dynię.

POPIERANIE PRZEWOZU WĘGLA A N 

GIELSKIEGO I SOWIECKIEGO PRZEZ 
TRIEST.

W ram ach  um ow y gospodarczej włosko- 
a u s tr ja e k ie j uzyskać  m a też poparc ie  dowóz 
w ęgla  ang ielsk iego  do A u s trji  p rzez  T ries t 
p rzez  u dz ie len ie  u lgow ych  s taw ek  op łat p rz e 
w ozow ych od s ta c y j p o rto w y ch  w  T rieście
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do a u s tr ja c k ie j g ran icy . Z d ru g ie j s tro n y  tw o
rzy  się tow arzystw o  w łoskie okrętow e, w  któ- 
rem  w eźm ie udz ia ł p rzew ażn ie  L loyd T rie- 
stino, a rów nież zastąp ione  będ ą  in te re sy  so
w ieckie.

To tow arzystw o  okrę tow e m a siln ie j roz 

budow ać po łączen ia  ok rętow e m iędzy  p o r ta 
mi czarnom orsk iem i a T riestem . Z. S. S. R. 
spodziew a się zw iększen ia  tą  d rogą ekspo rtu  
w ęg la  z Z agłębia D onieckiego  do zaplecza 
p o rtu  triesteńsk iego .

SPRAWY T U R Y S T Y C Z N E
G D Y N IA  NA W ESO ŁEJ FA L I LW O W SK IE J

G dyńsk i Z w iązek P ro p a g an d y  T u ry s ty 
cznej pow ziął szczęśliw ą m yśl zaproszenia  do 
G dyn i d y re k to ra  rozgłośni L w ow skie j P o l
skiego R a d ja  p. P e tri, łączn ie  z au to ram i 
i w ykonaw cam i w esołych  d ja łogów  p. p. W a j
dą i Y ogefangerem , znanym i pow szechnie 
av Polsce pod im ionam i Szczepko i Tońko. 
Z aproszenie to zostało p rz y ję te  i D yr. P e tri 
w raz  ze swoimi w spó łp racow n ikam i b aw ił 
)W. G dyn i w  ciągu  k ilk u  dni w zeszłym  ty g o 
dniu. Goście lw ow scy, pod e jm o w an i p rzez
G. Z. P. T. i szereg in n y ch  in s ty tu c y j, m ieli 
m ożność p rz y jrz e ć  się zb liska  życiu  i p rac y  
p o rtu  i m iasta  G dyn i i zano tow ać sobie w szy 
stko, co by ło  sp ec ja ln ie  godne uw agi i co mo
gło ich za in teresow ać  i pociągnąć. Zw iedzili 
oni n ie ty lk o  część h an d lo w ą  p o rtu , lecz m o

gli rów nież ze tknąć  się z p rzedstaw ic ie lam i 
m a ry n a rk i w o je n n e j i naszą flo tą  w o jenną, 
zd o b y w ając  w  ten  sposób nowe n iecodzienne 
w rażen ia .

Goście lw ow scy w  rozm ow ach z p rz e d s ta 
w ic ie lam i społeczeństw a tu te jszeg o  daw ali 
w yraz  swem u zachw ytow i ze w szystk iego , co 
n iek tó rzy  z n ich  po raz p ie rw szy  p rz y  ze
tkn ięc iu  się z m orzeni w idzieli. W szystko  to, 
po u p o rząd k o w an iu  w rażeń , stan ie  się p rz e d 
m iotem  tra n sm is ji na  w esołej fa li lw ow sk ie j 
w n ied ług im  czasie. Spodziew ać się należy , 
że goście lw ow scy zdo ła ją , dz ięk i w łaściw e
mu im  ta len tow i i hum orow i, za in teresow ać 
G d y n ią  szerok ie  w a rs tw y  słuchaczów  w  ca łe j 
Polsce i ci ze sw ej s tro n y  p rz y ja d ą  tu, aby  
naocznie p rzek o n ać  się o tern, co usłyszą  n ie 
baw em  na  fali lw ow sk ie j.

WYSTAWY I TARGI

TA R G I POZNAŃSKIE.
W  dn iu  20. bm. p rz y b y ł do G dyn i d y re k 

to r T argów  P oznańsk ich  p. K rzyżank iew icz , 
w  celu  p rze d s taw ie n ia  za in teresow anym  sfe
rom  gdyńsk im  sy tu a c ji, j a k a  w  tym  roku 
w  zw iązku  z tą  w ażną d la  życ ia  gospodarcze
go Polsk i się w y tw arza .

D la  um ożliw ien ia  p. D y r. K rzyżank iew i- 
czowi ze tk n ięc ia  się z m ożliw ie n a jw ięk szą  
ilością p rzedstaw icie]i sfer po rto w y ch  w  Iz 
b ie  w  dn iu  jeg o  p rz y ja z d u  odby ła  się pod 
przew odnie! w em D y re k to ra  11. K rupsk iego  
ko n feren c ja .

O tw ie ra ją c  k o n fe re n c ję  D y re k to r  K ru p 
ski podn iósł znaczenie T argów  P oznańsk ich  
i zapow iedział ze s tro n y  Tzby n a jd a le j idące 
poparcie  tego przedsięw zięcia . Jednocześnie 
D y re k to r  K rupsk i p o d k reślił konieczność 
w zięcia  udziału  w  T arg ach  ze s tro n y  po rtu  
i m ia s ta  G dyni, o raz p rzed sięb io rs tw  p rze m y 
słow ych w  G dyni p rac u jąc y c h . K onieczność 
ta  je s t  b a rd z ie j oczyw ista, że, j a k  słychać,

p o rt gdańsk i m a w ty m  roku być na T argach  
rep rezen to w an y .

D y r. K rzyżank iew icz  ze sw ej s tro n y  p o d 
niósł fak t wdelkiego za in te reso w an ia  T a rg a 
mi w  tym  ro k u  ta k  w  k ra ju , ja k  i zagran icą. 
D ow odem  za in te reso w an ia  je s t, że ju ż  w 
chw ili obecnej zgłosiło sw ój u d z ia ł w  T a r 
gach o 100% wdęcej firm , n iż w  ro k u  zeszłym . 
W G dyni u tw orzone zostało sp e c ja ln e  p rz e d 
staw icielstw o  T argów  — ul. S ta ro w ie jsk a  4? 
m. 8. tel. 22-24.

TA R G I K A TO W IC K IE .
W  okresie  od 19 m a ja  do 3 czerw ca odbę

dą się w  K atow icach  V T arg i K atow ickie . Na 
T arg ach  tych  m a ją  być rep rezen to w an e  l i
czne d z ia ły  p rzem ysłu  polskiego, co n iew ą t
p liw ie  sp rz y ja  ich ożyw ien iu  i możności za
ła tw ie n ia  szeregu  tra n sa k c y j, ta k  p rzez  eks- 
ponen tów  ja k  i nabyw ców . In fo rm acy j udzie la  
Ś ląskie T ow arzystw o  W ystaw  i P ro p ag an d y  
G ospodarczej w  K atow icech, ul. S taw ow a 14.

Z REJESTRU HANDLOWEGO
Do tut. rejestru handlowego, dział A. Nr. 82, w p i

sano przy firm ie M. Weber, W ąbrzeźno, w łaśc iciel Mi
chał W eber, że firma ta w ygasła.

W ąbrzeźno, dnia 7 lutego 1934 r.
Sąd Grodzki.

W  tutejszym  rejestrze handlowym  oddział B. pod 
Nr. 93 przy firmie: C. Hartwig, Spółka A kcyjna w P o
znaniu —  O ddział w  Gdyni, dnia 26 stycznia 1934 r. 
dopisano, iż oddział spółk i akcyjnej w Gdyni wygasł.

Sąd Grodzki w Gdyni.
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W tutejszym  rejestrze handlowym  oddział B. pod 
Nr. 202 przy firmie: B ałtycka H urtownia M aterjałów  
B udowlanych, Spółka z ograniczoną poręką w Gdyni, 
dnia 24 styczn ia 1934 r. dopisano: M ax Feldman,n i Ide 
Lejba vel Leon Hufnagel, ustąpili ze stanowiska k ie 
rownika spółki. U chw ałą zebrania w spólników  z dnia 
5 styczn ia 1934 zm ieniono § 6 um owy spółkow ej co do 
przewodniczącego zgrom adzenia oraz ustanowiono k ie 
rownikami spółk i kupców: M axa Loewensteina, Salego
Lewinsohna oraz Ernsta Loewensteina, w szystkich  
z Gdańska.

Sąd Grodzki w Gdyni.

W tutejszy  rejestr handlow y wipisano: A. Sobota, 
m istrz murarski w Żabnie, pow. Starogard, w łaściciel 
A lojzy  Sobota w Żabnie.

Starogard, dnia 29 styczn ia  1934 r.
Sąd Grodzki.

i . .
Do tutejszego rejestru przy firm ie W iktor Rfnk 

w Tucholi zapisano 3 lutego 1934 r.: Prokura Stefana
Bobrik-Brońskiego w ygasła.

Sąd Grodzki Tuchola.

W tutejszym  rejestrze handlowym , oddział B, pod 
Nr. 194 przy firmie: „P olskie T ow arzystw o U bezpieczeń  
„Patria", Spółka A kcyjna w  W arszawie, O ddział 
w Gdyni, dnia 26 styczn ia 1934 r. dopisano:

W ładysław ow i Kuehcińskiem u i Józefow i Heinri- 
chowskiem u obu z Gdyni udzielono prokury łącznej dla 
oddziału  w Gdyni. Prokura udzielona Zygm untowi P ar
donowi i W iesław ow i Lenartowiczowi w ygasła. U chw a
łą W alnego Zgrom adzenia akcjonarjuszów  z 30 maja 
1932 r. zatw ierdzoną postanowieniem  M inistrów Skar
bu i Przem ysłu i H andlu z 1 marca 1933 r. zm ieniono 
brzm ienie statutu w §§ 12 fw odniesieniu do lokaty fu-

duszów spółki) § 31 i § 34 (utworzenie Rady N adzor
czej). § 31 statutu otrzymuje brzmienie następujące: 
Wszelkie akty  i dokumenty, z których wynika jakiekol
wiek dla  spółki zobowiązanie winny być opatrzone pod
pisami dwóch członków zarządu lub jednego członka 
zarządu i prokurenta. W yjątek  od tej zasady stanowią 
polisy, dodatki do polis, świadectwa tymczasowe, czeki, 
listy o wydanie funduszów z instytueyj kredytowych, ko 
respondencja, zarządzenia dotyczące czynności biuro
wych, pokwitowania z odbioru korespondencji , przesy
łek pocztowych i innych, które to dokumenty mogą być 
podpisywane również przez dwóch prokurentów. Jako  
niewpisane ogłasza się: Ogłoszenia spółki zamieszczane 
będą w „Kurjerze Warszawskim".

Sąd Grodzki w Gdyni.

W  tutejszy rejestr  handlowy Nr. 186 wpisano, 
Firma brzmi: Krzywański i Hęćka — Dom Handlowy. 
Hutownia Pryw atna  Wyrobów Państwowego Monopolu 
Spirytusowego w Starogardzie,

Starogard, dnia 12 grudnia 1933 r.
Sąd Grodzki.

Do tut. rejestru  handlowego B. Nr. 18 zapisano 
przy firmie Wąbrzeski Hurt, Spółka z ograniczoną od
powiedzialnością w Wąbrzeźnie, że Towarzystwo się 
rozwiązało i firma wygasła.

Wąbrzeźno, dnia 21 czerwca 1933 r.
Sąd Grodzki.

Do rejestru handlowego A. Nr. 203 wpisano przy 
firmie Stanisław Żuralski, skład bławatów w Wąbrzeź
nie:

Firima wygasła.
Wąbrzeźno, dnia 19 czerwca 1933 r.

Sąd Grodzki.

“NOR Dl A HAW E"
G D Y N I A  — D Z I E D Z I C E

POLECA SW OJE PIERWSZORZĘDNE KONSERWY  
O R A Z  C O D Z I E N N E  Ś W I E Ż  O W Ę D Z O N E

P i K L E N G g  I S Z P R O T Y

„ A T L A N T I C ”
T o w .  T r a n s p o r t o w e  z .  o .  p .

GDYNSA, ul.Portowa
T e l e f o n  nr. 1901, 1826, 1303,

S pec ja lność : 
Transporty towarów m asowych jak: złom, cement, 
węgiel, nawozy sztuczne i t. p. nmninm«BM— —
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PRZEMYSŁ I HANDEL RYBNY 
!ulm£_ź n a  WYBRZEŻU — ’"*
R O K O W A N IA  H A N D L O W E  Z A N G LJĄ  

NA TLE IM PO R T U  ŚLEDZI SO LON YCH 
D O  PO LSK I.
W pierwszej połowie marca przybywa do 

Polski delegacja sfer gospodarczych Anglji 
w związku z toczącemi się rokowaniami o trak 
tat handlowy.

W  ostatnim roku nasza ekspansja gospo
darcza przesunęła się już wybitnie z rynków 
środkowej Europy zupełnie na Zachód.

Nasze obroty gospodarcze z W ielką Bry- 
tan ją  okazały dodatnie saldo na naszą korzyść 
w wysokości 101 miljonów złotych co stanowi 
75 proc. nadwyżki bilansu handlowego w roku 
1933 (132 miljonów złotych.)

W tych warunkach rokowania handlowe 
będą toczyły się z wielką ostrożnością, ponie
waż strona angielska domagać się będzie 
ustępstw  wszelkiego rodzaju na tle wzmożenia 
wywozu brytyjskiego do Polski.

Polska należy obecnie do jednego z więk
szych odbiorców śledzi solonych angielskich, 
zwłaszcza po wojnie, kiedy to obszerny rynek 
rosyjski nie wchodzi prawie w rachubę dla te 
go towaru.

Zachodzi jednak ciekawe zjawisko, sta łe
go, systematycznego spadku wywozu angiel
skich śledzi do Polski na korzyść śledzi pocho
dzących z Norwegji i Islandji,

Gdy jeszcze w roku 1930 pozycja angiel
ska zajm uje 90 proc. importu śledzi solonych 
do Polski, to w roku 1933 spada do 60 proc. 
wypierana przez śledzie inne.

Biorąc pod uwagę statystykę W. M. G dań
ska, dzierżącego do niedawna monopol pośred
niczenia w sprzedaży śledzi solonych do Pol
ski, widzimy wyżej poruszone zjawisko zupeł
nie dobitnie podkreślone.

I tak  w roku 1932 na ogólny przywóz śle
dzi przez Gdańsk w ilości 50 miljonów kg, na 
Anglję przypada 39 miljonów kg, czyli około 
78 proc., a na Norwegję 3 miljony kg, czyli 7 
proc. Ale już w roku następn. 1933 na całkowi
ty dowóz śledzi solonych przez Gdańsk 36 mil
jonów kg, na Anglję wypada 25 miljonów, czy
li 70 proc., a na Norwegję 5 miljonów kg, a 
więc 15 proc.

Śledź solony angielski jest wypierany przez 
towar innego pochodzenia, nasuwa się więc py
tanie — jakie są ku temu przyczyny i czy są 
możliwości wzmożenia importu śledzi solonych 
z Anglji?

Rynek polski do czasów kryzysu był od
biorcą najlepszych gatunków śledzi solonych

z Anglji, czyli gatunków najdroższych. W tych 
to tłustych latach pośrednik monopolowy w 
Gdańsku zarabiał na jednej beczce drogiego ga
tunku w niektórych wypadkach od 40 do 80 
złotych. Drogo Polskę kosztowało pośrednictwo 
firm gdańskich. Dziś firmy importu śledzia so
lonego osiedlone na terenie Gdyni muszą zado
wolić się minimalnym zyskiem jednego do kil
ku złotych na beczce. To proste porównanie 
może nam dużo powiedzieć o tak gwałtownym 
spadku wywozu śledzi angielskich do Polski.

Dostawca konserwatywny w Anglji nie 
znał Polski jako rynku faktycznego zbytu dla 
śledzi angielskich, bo dla niego istniał jedynie 
pośrednik w Gdańsku. W statystykach oficjal
nych Anglji zawsze Gdańsk figuruje jako od
biorca śledzi angielskich. A  kiedy nadszedł czas 
kryzysu to pośrednik w Gdańsku nie potrafił i nie 
chciał zastosować się do zmienionej sytuacji, 
gdy należało zadowolić się małym zyskiem, 
wolał więc mało tych śledzi sprzedawać i wolał 
wprowadzać na rynek polski tanie śledzie nor
weskie i islandzkie.

Angielskie sfery zainteresowane nie chcia
ły jakoś zbadać bliżej tej sytuacji, nie chciały 
zetknąć się bliżej i zapoznać odbiorcę polskie
go, bo to zawsze wygodniej posługiwać się sta- 
remi metodami i mieć do czynienia z dawnym 
pośrednikiem w Gdańsku. Bo rzecz jasna, że 
należało w kryzysie szukać wszelkich sposo
bów obniżenia cen za wysokich stanowczo na 
zmienione warunki konjunkturalne, a pierw
szym krokiem powinno było być dla Anglji 
usunięcie drogiego pośrednika gdańskiego 
i wejście w kontakt handlowy bezpośrednio 
z odbiorcą w Polsce.

Pośrednicy w Gdańsku widząc pow stają
cą Gdynię, widząc dążność polskiego kupca do 
nawiązania bezpośrednich stosunków z zagrani
cą robili wszystko, aby tym dążnościom zapo
biec. Jeszcze w roku 1933 mieliśmy do czynie
nia z niemożliwością dostawy drobnych partyj 
śledzi solonych z Anglji do Gdyni czy Gdańska 
dla kupca polskiego, ponieważ importerzy 
z Gdańska wymogli na dostawcach w Anglji, aby 
do zbiorowych ładunków nie przyjmować partji 
śledzi dla bezpośredniego odbiorcy polskiego. 
Nieliczne były wypadki gdy udawało się otrzy
mywać drobne ładunki śledzi,

Jeszcze w roku 1933 kupiec polski z Gdy
ni na swoje zapytania skierowane do Anglji 
nie otrzymał żadnej odpowiedzi, a tern sa
mem nie mógł nawiązać bezpośredniego kon
taktu gospodarczego z dostawcą śledzi solo
nych, a fakty te spowodowali pośrednicy
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W Gdańsku, obawiając się upadku ich hege
mon ji iw dziedzinie zaopatrywania Polski w śle
dzie solone.

Tu leżą więc te zasadnicze przyczyny 
spadku importu śledzi solonych z Anglji.

A  jeżeli dodamy do tego usiłowania na
szych dostawców śledzia z innych krajów: Nor
wegów, Duńczyków, Isłandczyków, którzy czę
sto odwiedzali odbiorców w Polsce, starając się 
zbadać wymagania polskiego rynku, oferując 
ceny, przystosowane do kryzysu, i przeciw sta
wimy to zupełnej obojętności na te sprawy do
stawców angielskich, którzy poza Gdańskiem, 
jako pośrednikiem, nie znają bezpośrednich 
polskich odbiorców bo się z nimi nigdy nie 
stykali, to zobaczymy jeszcze wyraźniej, gdzie 
leżą przyczyny spadku śledzi angielskich na 
rynku polskim.

Nie odpowiada prawdzie jakoby organiza
cja własnych polskich połowów śledzi na Morzu 
Północnem przyczyniła się do spadku zbytu an
gielskich śledzi. Bo z naturalnych już warunków 
(mała ilość rybaków i znikome wybrzeże) pol
skie połowy śledzi stanowić będą tylko mały 
procent zapotrzebowania krajowego w czasach 
normalnych (bezkryzysowych).

I jest tylko wielką szkodą dla Anglji, że nie 
bierze udziału w organizacji polskiego rybołów
stwa śledziowego na Morzu Północnem i że da-

K R O
—  REKORDOW Y M IESIĄC POLSKIEGO RY 

BOŁÓW STW A M ORSKIEGO W LUTYM  1934 ROKU.

M iesiąc lu ty  przyniósł nam nienotow any w rybo
łów stw ie w.zrost połow u chociaż to jest najkrótszy m ie
siąc roku, a ilość dni połow u nie przekroczyła 20 w y
jazdów  na morze.

Ogółem  złow iono w lutym  2.097.670 kg. ryb m or
skich o w artości 281.123 zł. Spadek w artości połow u  
tłum aczyć należy zniżką cen na m asowo poław iane  
szproty.

P odzia ł ilościow y w kg. na poszczególne gatunki 
ryb przedstaw iał się następująco: (w naw iasie podana
cena w z ł za jeden kg ryby.) Szproty 1.991.000 kg 
(0,10 z ł), śledzik i 77.650 kg (0,40 zł, dorsze 17.120 kg 
(0,40 z ł), łososie  duże 7.510 kg (4,80 z ł), spadek cen 
na łosocie  spow odow ał również obniżkę w artości m ie
sięcznych połowów.. Łosoś m ały—m ielnica 260 kg (2,40 
z ł), troć 650 kg (5 z ł), w ęgorze 1.480 kg (1,40 z ł), flą- 
dry 850 kg (0,50 z ł), sieja 140 kg (160  z ł), szczupaki 
830 kg (1,60 z ł), okonie 180 kg (0,80 z ł).

Poszczególne m iejscow ości wybrzeża łow iły: Hel
1.050.320 kg, G dynia 621,130 kg, o d  Jastarni do W iel
kiej W si 393,480 kg, od Chłapowa do Karwi 8.990 kg 
nad Zatoką od Pucka do Obłuża 22.650 kg. T ylko m iej
scow ości posiadające porty rybackie i kutry m otorowe
mają decydujące znaczenie w połow ie ryb morskich,
inne natom iast skazane są na marne bytow anie, nie p o 
kryw ające naw et strat w narzędziach połow u.

P rzy sprzedaży ryb m orskich okazuje się dalszy  
zanik G dańska jako odbiorcy naszych połowów:
G dańsk odebrał 39.140 kg —  18.059 zł, wędzarnie na 
wybrzeżu: 1.297,500 kg —  135.400 z ł, sprzedaż na ryn
ku m iejscow ym  i w ysy łk a  do kraju 761,030 kg •—
127.664 zł.

—  OŻYW IONY RUCH W  PORCIE RYBACKIM l 
W  G DYNI W  LUTYM  1934 R.

Port rybacki w G dyni staje się  w sezonie zim o
wym  bardzo ruchliwym  ośrodkiem  handlow o-przem y- 
słowym .

ła się tutaj A nglja wyprzedzić inicjatywie ho
lenderskich przedsiębiorców. W spółdziałanie 
przedsiębiorców angielskich w organizacji pol
skich połowów śledziowych zapewni tylko stały 
rynek dla śledzia angielskiego. Bo zdarzyć się 
może, że dzięki systematycznej akcji Norwegji 
i Islandji te właśnie gatunki dużych śledzi za
prowadzą się na polskim rynku.

Również obecnie cło na śledzie solone nie 
jest za wysokie dla śledzi angielskich, bo przy 
bezpośrednim kontakcie z odbiorcą polskim 
i unikaniu pośrednictwa drogiego cena rynkowa 
tych śledzi będzie odpowiadała sile nabywczej 
polskiego konsumenta. Dostawca angielski trzy
ma dotychczas za wysokie ceny na śledzie i zniż
ka funta angielskiego nie odbiła się w odpowied
nim stopniu na obniżenie cen na angielskie śle
dzie. —

Pam iętać powinni Anglicy, że kupiec polski 
żywiołowo dąży do własnego portu w Gdyni, że 
kupiec polski żywiołowo dąży do bezpośrednie
go nawiązania kontaktu z zagranicą, że w Gdyni 
znajdują się doskonałe warunki dla importu 
śledzi i angielskie inwiestycje na 'tym terenie 
mogą tylko przyczynić się do wzmożenia ich im
portu śledzi solonych na rynek polski.

(— ) Bronisław Sotkowski 
kierownik Hali i Chłodni Rybnej.

I K A
P oniew aż połów  rybaków m orskich w G dyni w y

n ió sł ty lko 621 ton ryb, nie b y ł on w stan ie pokryć 
zapotrzebow ania gdyż ogółem  przyw ieziono z polskich  
połow ów  do G dyni aż 969 ton ryb na 421 kutrach ry
backich w ciągu 20 dni w m iesiącu (na rybaków z H e
lu przypada z  tego 106 kutrów i 347 ton ryb.) Cena 
płacona rybakom spadła  z 12 ,zł na 10 z ł za sto kilo 
szprotów. W iększość ryb przerobiono w wędzarniach  
portu rybackiego, resztę sprzedano handlarzom  pom or
skim  i w ysłano wagonam i do kraju.

Import ryby zagranicznej dostarczyły  statki w ilo 
ści 15 z czego 3 z A nglji ze śledziam i solonem i, 9 
z Norwegji ze  śledziam i solonem i —  św ieżem i w lo 
dzie i zam rożonem i, 1 kuter ze Szw ecji ze śledzikam i 
w lodzie, 1 kuter z D anji z  dorszam i w lodzie, oraz 
jeden statek Żeglugi P olskiej ze śledziam i solonem i 
polskich połow ów  z H olandji.

O gółem  dowóz ryb zagranicznych do M agazynów  
i Chłodni Rybnej w porcie rybackim  w yn iósł w  lutym  
2.892.120 kg z tego przypada na: śle d zie  solone im por
tow ane 1.385.000 kg; (691.000 kg. norweskie, 670.000 kg 
angielskie —  yarm udzkie, islandzkie 24.000 k g ); śledzie  
solone z  po lsk ich  po ło w ó w  na M orzu Północnem  448.000 
kg; norw esk ie  ś led zie  św ieże  w  lo d zie  460.000 kg; 
śledzie  zam rożone 510.000 kg, szw eckie śledzik i w lo 
dzie 53.000 kg, dorsze z D anji w  lodzie 5.000 kg, nor
w esk ie dorsze w  lodzie 3.000 kg, dorsze zam rożone 
8.000 kg, dorsze suszone —  sztokfisz 120 kg, mączka 
rybna z  N orw egji 20.000 kg.

W ysłano z portu rybackiego w G dyni ogółem  
257 wagonów z rybami w m iesiącu lutym . Śledzi so lo
nych w beczkach w ysłano 158 wagonów z czego do 
kraju śledzi im portowanych 104 wagonów, śledzi po l
skich połow ów  44 wagonów, tranzyt do Rumunji 10 
wagonów, śledzi św ieżych w lodzie i zam rożonych im 
portowanych w ysłano 44 wagonów, szprotów polskich  
31 w agonów w lodzie, szprotów  w ędzonych 24 w ago
nów.



ODJAZDY j PRZYJAZDY STATKÓW GDYNIA-GDAŃSK

ODJAZDY STATKÓW Z GDYNI I GDAŃSKA.

Sailings from G dynia and D anzig — Schiffsabfahrten ab G dynia und Danzig.
(Z m iany za strzeżo n e  — S a ilin g s su b je c t  to c h a n g e  w ith o u t n o tice  — A n d e ru n g e n  v o r b e h a lten ).

D o portów bałtyckich  — Gdańsk — Tallinn — Kotka H elsingfors 
Baltic Ports — D anzig — Tallinn — Kotka H elsingfors

„Żegluga P o lska"  S. A.
D a ty  o d ja zd ó w  — D a te s  o f sa ilin g s
G d y n ia  G dańsk  T a llin n  K otka  H els in g fo r s

s/s w to r ek  sob ota  środa  p ią te k  sob ota
P o se id o n  7. 3. — 10. 3.
Ś ląsk  6 . 3. 10. 3. 14. 3. — 17. 5.
P o sied o n  15. 3. 17. 3. 21. 3. — 24. 3.

P o 16 lis to p a d a  br. sta tk i p o w y ż sz e  z a w ija ją  do K otk i ty lk o  p rzy  d o sta tec zn y m  ła d u n k u .
Uwaga: P rz y  d o s ta tec zn y ch  ła d u n k a c h  s ta tk i z a w ija ją  do W y b o r g a  i L en in g ra d u . B ezp o śred n ie  lconosa

m en ty  do w sz y s tk ic h  f iń sk ich  portów .
N otice :  G alls to  W ib o rg  and  L en in g ra d  if  r eą u ir ed  — T h ro u g h  B ills  of L a d in g  to a ll F in ish  P orts. — T h e

co m m u n ica tio n  w ith  K o tk a  w il l  b e  m a in ta in ed  a fter  17th N o y em b er  if  r eą u ired .

D o Tallinna i Rygi
F. G. R e inho ld  Ltd.

s/s S k jó ld  — z G d y n i 12./13. 3.
D o R ygi (Riga)

F e rd y n a n d  P row e, Sp. z o. o.
O d ja z d y  — S a ilin g s  

G d y n ia  G dań sk  R y g a
s/s p o n ied z ia łk i so b o ty  śro d y

lr e n e  5. 3. 10. 3. 17. 5.
M inos 12. 3. 14. 5. 17. 5.

Do Kopenhagi (Copenhagen)
F. G. R e inho ld  L td.

s/s J. C. J acob sen  — z G d y n i 7./8. 3, — z G d ań sk a  10. 3. 
s/s J. C. J a c ib sen  — z G d y n i 15. 3. — z G d a ń sk a  17. 5, 
s/s j .  C. Jaco b sen  — z G d y n i 22, 3. — z G d a ń sk a  24. 3.

Uwaga: B e zp o śr ed n ie  fr a ch ty  do d u ń sk ich  p o rtó w  p r o w in c jo n a ln y c h , Is la n d ji, W ysp  F aroer, N ew  Y orku  
i p o r tó w  M orza Ś ró d z iem n eg o .

N otice :  T h ro u g h  B /L  to D a n ish  P orts , Ice lan d , F aroes, N ew  Y ork and  M ed iterra n n ea n  P orts.

D o Stockholm u (Stockhoim)
P o lsk a  A g en c ja  M orska (PAM)

s/s In g eb o rg  —  z G d y n i 15. 3.

D o Aarhus — Odense
F. G. R einho ld  L td.

s/s E rn a  — z G d yn i 13. 3. — z G d ań sk a  16. 5. 
s/s E rna  — z G d y n i 27. 5. — z G d ań sk a  29. 3.

Do O slo i w scliodnio-norw eskich portów (Moss — Kambo — Dranunen)
(Oslo and East-N orway Ports)

B ergenske  B altic  T ra n sp o rts  L td.
s/s A k e r sh u s  — z G d y n i 9. 3. ■— z G d a ń sk a  8. 5.
s/s S a n ta  C ruz — z G d y n i 10. 5. — z G d a ń sk a  15. 5.
s /s  S a n ta  C ruz — z G d y n i 23. 5. — z G d a ń sk a  22. 3.

Do Stavanger — Bergen — Trondheim i zaehodnio-norw eskich portów  
(W est-N orway Ports)

B ergenske  B altic  T ran sp o rts  L td.
s/s J a ed eren  — z G d y n i 12. 3. — z G d ań sk a  10. 3.
s/s U rsa  — z G d yn i 26. 3. — z G d a ń sk a  24. 3.

Uwaga: B e zp o śr ed n ie  fr a c h ty  do w s z y s tk ic h  p ó łn o cn o -n o rw esk ich  p o r tó w  P etsa m o  (F in la n d ja ), I s la n d ji  
i W y sp  F aroer.

N otice :  T h ro u g h  B /L  to a ll  N o r th -N o rw a y  P orts, P etsa m o  (F in lan d ), Ice la n d  and F aroes.

D o Kristiansand, Stavangers H augesund — Bergen
B ergenske  B altic  T ran sp o rts  Ltd. 

s/s L u n a  — z G d y n i 17. 3. — z G d a ń sk a  16. 3.
s/s L u n a  — z G d y n i 31. 5. — z G d a ń sk a  50. 3.

T o w a r y  n a  k o n o sa m en t p r z e jśc io w y  do w szy s tk ich  p ó łn o cn o -n o rw esk ich  portów , P etsam o (F in lan d ja ) Is-
la n d ji i w y s p  Faro.
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D o K arlskrohy (Carlskrona) — Kalmara (Kalmar)

B ergenske  B altic  T ra n sp o rts  Ltd.
s/s B o rg lio lm  — z G d y n i  14. 3. —; z G d a ń sk a  15. 3.

Do Malnio — H alm stad — Góteborg
B ergenske  B altic  T ra n sp o rts  Ltd. 

s/s Iw a n  — z G d y n i 6—8. 3. — z G d a ń sk a  8— 10. 3.

Do K łajpedy (Menie!)
B ergenske  B altic  T ra n sp o rts  L td.

s/s B o rg h o lm  —  z G d y n i 14. 5.- -i- G d a ń sk a  13. 3.

Do K rólewca (Kónigsberg) — Libaw y (Libau)

B ergenske  B altic  T ra n sp o rts  L td. 
m /s W ilh e lm  L iih r in g  — z G d y n i ca. 10. 3. —  z G d a ń sk a  ca. 8, 3.

Gdańsk (Danzig) — Brema (Bremen)

F e rd y n a n d  P row e, Sp. z o. o.
s/s Ir e n e  — z G d a ń sk a  10. 3. s/s  M inos — z G d a ń sk a  14. 3.

D o Hamburga (Hamburg)
P o lska  A g en c ja  M orska (PAM) 

s /s L itt le  E v y  — z G d y n i 18. 3. s/s L ittle  E v y  — z G d y n i 18. 3.

F e rd y n a n d  P row e, Sp. z o. o.

O d ja z d y  — S a ilin g s  
H a m b u rg  G d y n ia  G dańsk

s/s śro d y  i sob oty  w to r k i i so b o ty  w to rk i i so b o ty
H in r ich  7. 5. 10. 3. 13. 3.
S y lt  10. 3. 13. 3. 17. 3.
A lic e  14. 5. 17. 3. 20. 3.

U w aga: B e zp o śr ed n ie  fr a c h ty  do w sz y s tk ic h  p o r tó w  tr a n sa tla n ty c k ic h , a n g ie lsk ich , śró d z iem n o m o rsk ie)
oraz do p o rtó w  p o ło ż o n y c h  nad  Ł abą.

N otice :  T h ro u g h  B /L  to a ll tr a n sa tla n tic , E n g lish  an 1 M ed iterra n n ea n  P orts and  E lb e  P orts.

„Żegluga Polska" S. A.
O d ja z d y  — S a ilin g s  

G d y n ia  G dań sk  H a m b u rg
s/s T c ze w  6. 3. 7. 5. 12. 5.
s/s T c ze w  16. 5. 17. 3. 21. 3.

D o Rotterdamu (Rotterdam)
„Żegluga P o lsk a"  S. A.

s/s C ie sz y n  —  z G d y n i '6. 5. — z G d a ń sk a  9. 3.
s /s  C h o rzó w  — z G d y n i 13. 5. — z G d ań sk a  16. 5.

S ta tek  o d ch o d zi z G d y n i w  k a ż d y  w to r ek , z G dań ska  w  k a ż d y  p ią tek , z R o tterd a m u  w  k a żd ą  so b o tę . — 
Poza w y ż e j  w y m ie n io n e m i sta tk a m i „Ż eglu ga  P o lsk a"  p r z y jm u je  ła d u n k i do R otterd a m u  na sta tk i dodatkow e  
„G odliem " i „ L u d w ig  K olb erg"  o d ch o d zą ce  z G d yn i w  so b o ty  oraz z G d a ń sk a  w  p o n ied z ia łk i.

U w aga :  B e zp o śr ed n ie  k o n o sa m e n ty  do A m sterd a m u  i in. p o r tó w  h o le n d e r sk ic h  oraz do p o r tó w  reń sk ich
N otice: T h ro u g h  B/L to A m sterd a m  and other  D u tch  P o rts  an d  to R h en ish  P orts.

F e rd y n a n d  P row e, Sp. z o. o.
O d ja z d y  — S a ilin g s

A n tw e r p ja  R o tterd a m  G d y n ia  G dań sk
s/s c zw a r tk i i so b o ty  w to r k i i so b o ty  p o n ie d z ia łk i i c zw a r tk i śro d y  i sob otv

B u tt 3. 3, 6. 3. 12. 3. 14. 3.
O sk a r  F r ied r ic h  10, 3. 15. 3. 17. 3.
J u p iter  13. 3. 19. 3. 21. 5.
U w aga :  B e zp o śr ed n ie  k o n o sa m e n ty  do w s z y s tk ic h  portów  tr a n sa tla n ty c k ic h  i p o r tó w  n a d reń sk ich .
N otice :  T h ro u g h  B/L to  a ll tr a n sa tla n tic  and  R h en ish  P orts.

Do A ntw erpji (Antwerp)
„Żegluga P o lska"  S. A.

O d ja z d y —S a ilin g s  
s/s G d y n ia  G d ań sk  A n tw e r p ja

C ie sz y n  6. 3. 9. 5. 14. 3.
T c ze w  15. 3. 16. 3. 23. 3.

F e rd y n a n d  P row e, Sp. z o. o.
s/s B u tt — z G d y n i 12, 3. —  z G d ań sk a  14. 5.



Do H u ll

D o Amsterdamu
F. G. Reinhold Ltd.

s/s O rp h e u s  — z G d y n i  i .  3. — z G d a ń sk a  7. 3. 
s/s R h e a  — z G d y n i  13. 3. — z G d a ń sk a  14. 3. 
s/s A j e u x  — z G d y n i 18./19. 3. — z G d a ń sk a  21 . 3.

Do Londynu (London)
P olsko-B rytyjsk ie Tow. O krętow e S. A.

(Polish British Steamship Co. Ltd.)
s /s  P r e m j e r  — z G d a ń s k a  13. 3. — z G d y n i 15. 3. 
s/s P r e m j e r  — z G d a ń sk a  27. 3. — z G d y n i 29. 3.

PoL^d. Zjednoczona Korporacja Bałtycka  
(Polish U nited Baltic Corporation)

s/s B a l ton ia  —  z G d a ń sk a  6. 3. — z G d y n i 8. 3. 
s/s B a l ton ia  — z G d a ń sk a  20. 3. — z G d yn i 22. 3.

P olsko-B rytyjsk ie Tow. O krętow e S. A.
(Polish British Steamship Co. Ltd.)

s /s  L w ów  — z G d ań sk a  7. 3. — z G d yn i 8. 3. 
s /s L u b lin  — z G d a ń sk a  14. 3. — z G d y n i 15. 3. 
s/s L u b lin  — z G d a ń sk a  21. 3. — z G d y n i 22. 3.

D o Łeith
F. G. Reinhold Ltd.

s/s H a g u e  —  z G d y n i  9./10. 5. s/s H a a r le m  — z G d y n i 16./I7. 3,
s /s  M ajorca  — z G d y n i 23./24. 3.

D o portów francuskich (French Ports) — D unkierki (Dunkirk) — Le H avre —
La Pallice — Bordeaux

F. G. Reinhold Ltd.
s/s Sk jó ld  — z G d y n i 13. 3. — z G d a ń sk a  16. 3.

D o portów w łoskich i sycy lijsk ich  (Italian and Sicilian Ports)
F. G. Reinhold Ltd.

s/s C h a rk ó w  — z G d y n i 17/18. 3.

Bergenske Baltic Transports Ltd.
•  s /s  N e a p e l — z G d y n i i G d a ń sk a  20, 3.

W yspy K anaryjskie (Canary Islands)

Polska A gencja Morska (PAM)
s /s B o d il — z G d y n i 26. 2.

Pasajes — Bilbao — Oporto — Lizbona — Sevilla  — Gibraltar — Casablanca — Mazagan —- 
Mogador — Port L yautey — Laroelie — Rabat — Saffi — Agadir—Villa Alhucem as— 
Tetuan — Fedhala

B ergenske  B altic  T ran sp o rts  L td.
i

s/s L isb oa  — z G d y n i 16. 3. — z G d ań sk a  16./19. 3.
U w a g a : P r z y jm u je  się  ła d u n k i do F er ro l i V illa  G arcia  o  i le  z a o fia r o w a n e  w  d o s ta te c z n e j  ilo śc i.

D o  O ran u  p r z y jm u je  się  ła d u n k i b ezp o śred n ie  n a jm n ie j  300 ton.

M alaga — Cartagena — A licante — Tarragona — Barcelona — M arsylja — Genua — 
Livorno — Neapel — Catania — M essina — Palerm o

B ergenske  B altic  T ran sp o rts  L td.

s/s N e a p e l — z G d y n i i G d a ń sk a  20. 3.
Ł a d u je  r ó w n ie ż  b ezp o śr e d n io  do P ort V endres.

D o A lgieru — Egiptu — P alestyny — S yrji —- Turcji — G recji — portów  Morza Czarnego  
(A lexandria — Piraeus — Istanbul — Beyrouth — Jaffa — Haiffa)

P o lska—L ew ant, A g en c ja  O k rę to w a
m /s S u a lan d  — z G d y n i 14. 3. — z G d ań sk a  16. 3. 
m /s B la la n d  — z G d y n i 17. 3. — z G d a ń sk a  19. 3.

U w a g a : B e zp o śr ed n ie  k o n o sa m e n ty  do w sz y s tk ic h  in n y ch  p o r tó w  le w a n ty ń sk ic h .
N o tic e : T h ro u g h  B/L to a ll  L ew a n t P orts.
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!>o N ow ego Yorku (New York) — F iladelf j i (Philadełphia)
: j 1; f>f 0 ił i : ' t

Am eric an ,'Scantie L in e  , . O
s/s S c a n y o r k  — z G d y n i 9. 9. f  , s/s A i-gósy — ź -G dyni .17. 3.

s/s Scąifeuftfl ;^;:juG dy.lai 2 5 . '3,.k:

D o N ow ego Yorku (New York) 'HąHfax (Ęanada)

I,i iija! G dynia—Am eryka  
s/s P a ła s k i — z G d y n i l i .  4. £ , r,r r=/y : . . ~̂

F ąj. G? . .. ~
D o A m eryki Południow ej (South - America)

■■■; * n
p o lsk ą  A gencja  M orska (PAM) 

s/s P a c if ic  — z G d y n i 22. 5.

B ergenske  B attic  T k an sp o rts  L td. « '± .
s/s B o re  IX  — z G dań ska  ca  10. 3. —  z G dyn i ca  10. 3. - • ' -1

G dynia — D alek i W schód (Far East)

D o Penang — Port Swettenham  — Singapore — H ongkong — Sanghai •— Kohe — 
Yokohama (Takao — H anków  — T sing tau  -—1 T ien ts in  .— D airen)

P o lska  A g encja  M orska (PAM)
s/s M aeh aón  — z G d y n i 31. 5. . s/s C ity  of E a stb o u rn e  — z G d y n i 10. 3

G dynia — Cape Town — A lgoa B a y — Mossel B a y —  Durban — East London — Laj*- 
renco Marąues

B ergenske  B altic  t  ran sp o rts  L td.
m /s G u n n aren  — z G d y n i 17. 5. m /s K aap aren  — z G d y n i 22. 4 .

Cape Town, Frem antle. Adelaide, Melbourne, Sydney, Brisbane.

B ergenske B altic  tra n sp o rts  L td. . 
m /s T riton  — z G d y n i 5. 5,

ODJAZDY I PRZYJAZDY STATKÓW D O  GDYNI I GDAŃSKA.

Homeward Sailings to G dynia and D anzig — Schiffsankiin lte in G dynia und Danzig.
(Z m iany za strzeżo n e  —  S a ilin g s  su b je c t  to c h a n g e  w ith o u t n o tice  — A n d e ru n g e n  v ó r b e h a lten ) .

N ow y York (N ew  York) — Philadełphia — G dynia
A m erican  Scantic  L ine 

S a ilin g s  from  N e w  Y ork P h ila d e łp h ia . D u e  to a r r iv e  a t G d y n ia  
O d ja z d y  z N o w eg o  Y ork u  , O cz ek iw a n e  w  G d y n i

s/s S ca n m a il 2 . 3. 28. 2. 16. 3.
s/s S ca n p en n  10. 3. s/s S ca n p en n  24. 3.

L in ja  G d y n ia —A m ery k a  (PAM)
(Polsko-T ransatla /n tyck ie  Tow. O krętow e)

S a ilin g s from  N e w  Y ork D u e  to a r r iy e  at G d y n ia
O d ja z d y  z N o w eg o  Y orku O c z e k iw a n e  w  G d y n i

s/s P u ła sk i 16. 5. śls  K o śc iu szk o  8 . 5
s/s P u ła sk i 28. 3.

H ałifax (Canada) — G dynia
L in ja  G d y n ia—A m ery k a

S a ilin g s  from  H a lifa x  O c z e k iw a n e  w  G d y n i
O d ja z d y  z H a li fa x ‘u D u e  to a r r iv e  at G d yn ia

s/s P u łask i 18. 5, s /s  K o śc iu szk o  8 . 3.
s/s P u ła sk i 28. 3.

I allinn — Kotka — H elsingfors — G dynia — Gdańsk

„Żegluga P o lsk a"  S?. A.
S a ilin g s — d a ty  o d ja zd ó w  

G d y n ia  G dań sk  T a llin n  K o tk a  H e ls in g fo r s
W torek  S o b o ta  śro d a  P ią te k  Sobota

s/s P o se id on  7, 7 . A  10 3
.s/s Ś ląsk  6. 3. 10. 5. 14. 3. —  17. 5,
Po 16 lis to p a d a  1933 r. sta tk i pow . z a w ija ją  do K otk i ty lk o  p r z y  d o sta teczn y m  ła d u n k u .
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H am burg — G dynia Gdańsk (Danzig)
F e rd y n a n d  P row e. Sp. z o. o.

S a ilin g s  — o d ja z d y  
s/s H a m b u rg  G d y n ia  G d ań sk

lu b  su b sty tu t śr o d y  i so b o ty  w tork i i so b o ty  w to rk i i so b o ty  
s /s  H in rich  7. 5. 10. 3. 13. 3.
s/s  S y lt  10. 5. 13. 5. 17. 3.
s/s  A lic e  14. 5. 17. 3. 20. 3.

Rotterdam — G dynia — Gdańsk (Danzig)
„Żegluga P o lsk a“ S. A.

D a ty  o d ja z d ó w  — S a ilin g s  
z R o tterd am u  — s/s C h orzów  10. 3. z R otterd am u — s/s C ie szy n  17. 3.

7. R otterd am u  — s/s C h o rzó w  24. 3.

F e rd y n a n d  P row e, Sp. z o. o.
S a ilin g s  —  o d ja zd y  

A n tw erp  R otterd am  G d y n ia  G dańsk
S ta te k  lu b  su b sty tu t  w to r k i i so b o ty  p o n ied z ia łk i i czw a rtk i śr o d y  i so b o ty

W utt ' 3. 3. 6 . 5. 12. 3. 14. 5.
O sca r  F r ied r ich  — 10. 3. 15. 3. 17. 3.
Ju p iter  — 15. 5. 19. 5. 21. 3.

Antw erpja (Antwerp) — G dynia — Gdańsk (Danzig)

„Żegluga P o lsk a “ S. A.
D a ty  o d ja z d ó w  — S a ilin g s  

z A n tw e r p j i — s/s T czew  9. 5. z A n tw e r p j i — s/s C ie sz y n  14. 3
z A n tw e r p ji — s/s T czew  23. 5.

Brem a (Bremen) — G dynia — R yga — Gdańsk (Danzig)
F e rd y n a n d  P row e, Sp. z o. o.

D a ty  od jazdów  — Sailings
G d ań skS ta tek B re m a G d y n ia  R y g a

lu b  s u b s ty tu t c z w ar tk i p on ied z ia łk i  ś ro d y soboty
I ren e 1. 3. 5. 5. 7. 3. 10. 3.
Minos 8. 5. 12. 3. 14. 5. 17, 3.
I r e n e 15. 3. 19. 3. 21. 5. 24. 3.

Londyn (London) — Gdańsk (Danzig) — Gdynia

P o lsk o -B ry ty jsk ie  Tow. O k rę to w e  S. A. ! : ’
(Polish B ritish  S team ship  Co. Lici.-

O d ja zd  z L o n d y n u  P r z y ja z d  do G d a ń sk a  P r z y ja z d  do G d y n i
(S a ilin g  fro m  L ondon) (A rriy e  to D a n z ig ) (A rriy e  to G d yn ia )

s/s P r e m je r  8 . 3. 11. 3. 13. 5.
s/s  P re m jer  22. 3. • 25. 3. 27. 3.

P o lsk a  Z jednoczona K o rp o rac ja  B a łty ck a  
(Polish U n ited  B altic  C orporation)

O d jazd  z L o n d y n u  P rz y ja zn  do G d a ń sk a  P r z y ja z d  do G d y n i
(S a ilin g  from  L ond on) (A rriye  to  D a n z ig ) (A rriy e  to G d yn ia )

s/s B a lto n ia  15. 3. 19. 5. 20. 3.

Huil — Gdańsk (Danzig) — G dynia

P o lsk o -B ry ty jsk ie  Tow . O k rę to w e  S. A.
(Polish B ritish  S team ship  Co. Ltd.)

O d jazd  z H u il P rz y ja zd  do G d a ń sk a  P r z y ja z d  do G d y n i
(Sailing- from  ILull) (A rriy e  to  D a n z ig ) (A rriy e  to  G d yn ia )

s/s L u b lin  8 . 3. 11. 3, v 14. 5
s/s L w ó w  15. 3. 18. 3 . 21. 5 .

Porty Golfu — G dynia
Golf Ports (U. S. A. Cotton and South Atlantic Ports) — G dynia

B ergenske  B altic  T ra n sp o rts  L td.
W y ch o d z i P rz y ja zd

1 T am p ico  N e w  O rlea n s G alveston /L Iouston  S a ra n n a h  G d a ń sk /G d y n i i
s/s T u g e la  2 0 .1 .  2 9 .1 .  5 o fń 3 *

m /s S tu relio lm  17. 1. 50 t 8- 5 '
m /s T r o le h o lm  8. 2. 15. 2 . 21. 2. 20. 3.
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Rio de Ja n e iro  — Y ieto ria  — Santos — G d y n i a /G dańsk

B ergenske  B altic  T ran sp o rts  Ltd.

B ezpośredn ia  o k a z ja  za ładow an ia  k a w y

T erm in  w y jś c ia  
z S an tos z R io  d e  Janeiro  z Y ie to r ia  

par. B ore  V I I I  12, 2 . 14. 2. 16. 2 .
par. H e r a c le s  5. 3. 7. 3. 10. 5.

P rz y ja zd  
G d y n ia  G d a ń sk  
15. 3. 17. 3.

9 .4 .  11.4.

L ew an t — G dyn ia /G dańsk

m /s 
H em la n d  
N o rla n d  
s/s R o lan d

P ireu s  
31.- 1. 
14. 2.

P o lska  — L ew ant, A gencja  O k rę to w a  S. z o, o.

Jstan bu l Izm ir
3 . Z. 

16. 2 .
4. 3 .

T e r m i n  w y j ś c i a  
B eu ro u th  A le k sa n d r ja  Ja ffa  H a ifr

8_ 2 . 12. 2 .   22 . 2 .

19. 2. . 25. 2. 5. 3. —
10. 3.

P rzy p u szcza ln y  
term in  nadejście  
G d y n ia — G dańsk  

13. 3.
30. 5.
,3. 4. :

M orze śródz iem ne — M arsy lja , Zachód. W łochy, B ari, S y cy lja

B ergenske  B altic  T ran sp o rts  Ltd.

T e r m i n  w  y  j ś C i a 
M a rsy lia  G en ua L iro r n o  S y r a k u z y  C a ta n ia  M essina  P a lerm o  

par. C a la b r ia  — ' 10. 2 . — — 1 6 .2 .  1 7 .2 .  2 0 .2 .
par. G a llia  —  9. 3. 10. 5. -  16. 5. 17. 3. 19./20. 3 .

Ja p o n ja  — F ilip in y  — C h in y  — Półn . M ałakka — G d y n ia
P o lska  A g en c ja  M orska (PAM.)

s/s P er se u s  — o d ja zd  z S in g a p o re  1. 2, — p r z y ja z d  do G d y n i 15. 3. 
s/s S a n erd o n  — o d ja zd  z S in g a p o re  21. 2. — p r z y ja z d  do G d y n i 4. 4.

P r z y p u sz cz a ln y  
term in  n a d e jśc ia  
G d y n ia — G dańsk  

10. 3.
,8 . 4.

ADAM TOMASZEWSKI
NOWOCZESNA ORGANIZACJA 

U R Z Ą D Z E Ń  B I U R O W Y C H  

<3 O  V  IM i Jk
U L I C A  Ś W I Ę T O J A Ń S K A

(W  dom u gdzie  Izba P rzem y sło w o  - H and low a)

KONTA B A N K O W E: 
GDYNIA — — —

KOMUN. KA SA  OSZCZĘDNOŚCI 
— P. K. O. POZNAŃ NR. 212.758

TELEFON NR. 1055

Z A W S Z E  '  /

W IERZyfELNofci /  PODATKI OBROTOWI 
ZOBOWIĄZAŃ L*

H urtow y i d eta liczny  sk ład  
papieru, m aterjałów p iśm ien
nych  i artyk u łów  b iurow ych .

K sięgow ość  przebitkow a

P o w ię k sz y w sz y  zakres d z ia 
łania, zaopatrzyłem  sk ład  
swój w d uży  w yb ór  towaru.

D ostaw y do u rzęd ó w  i biur 
po n iskich  cenach.

K orzystne źródło zakupu  dla 
od sp rzed aw ców .
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